
Posiedzenie stałej 
komisji RWPG

Od 2 do 10 marca br. w Buda­
peszcie odbywało się 52 posiedzenie 
Stałej Komisji Budowy Maszyn 
RWPG.

Podczas posiedzenia komisji by­
ły omawiane problemy specjaliza­
cji i kooperacji w produkcji ma­
szyn i wyposażenia dla przemysłu 
energetycznego, transportu wew­
nątrzzakładowego oraz sprzętu dla 
prac budowlano-montażowych i wy 
kończeniowych. (PAP) WIELKOPOLSKI
Burze śnieżne i zaspy • Trudności z komunikacją i żeglugą

Ofiarna praca kolejarzy poznańskich • Karambol w pow.Gorzów

Nagły powrót zimy w całym kraju
„Młodość — zapał — siły — Ojczyźnie.1'

Opady śniegu i zamiecie, które wystąpiły wczoraj w wielu 
rejonach kraju, pogorszyły warunki komunikacyjne. W woj. 
katowickim śnieżna zamieć znacznie ograniczyła widoczność 
na szosach i ulicach miast. Pojazdy poruszały się z maksymal­
ną ostrożnością. Notowano opóźnienia w komunikacji autobu­
sowej i tramwajowej. Również kolejarze śląscy mieli od rana, 
zwłaszcza na stacjach rozrządowych sporo kłopotu z rozrzą­
dem i formowaniem pociągów’.
Również w Poznaniu i wo­

jewództwie zanotowano wczo­
raj perturbacje w komunika­
cji. spowodowane silnym wia­
trem i przejściowymi śnieży-

szawy do Szczecina (przyjazd 
do Poznania o 18.32) — 120 min.

Wiele wysiłku musieli da­
wać z siebie kolejarze obsłu­
gujący zwrotnice w obrębie

trasie od Żabikowa w stronę Stę­
szewa powstał jednak zator z oko­
ło 600 pojazdów, wskutek czego 
sprzęt drogowy nie mógł należycie 
pracować. Do Stęszewa ustanowio­
no objazd przez Luboń i Wiry, a 
do pomocy w likwidacji zatoru i 
trudnej sytuacji na drodze stęszew- 
skiej wezwano także wojsko

Trudna sytuacja panowała na 
drogach reszty ■województwa po­
znańskiego, szczególnie na szlaku 
wrocławskim (w rejonie Bojano­
wo— Rydzyna), a także na trasie 
do Kalisza. W akcji znajdowało sie 
jeszcze 'wieczorem ponad 400 płu-
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cami.

Jak nas wieczorem poinfor­
mował zastępca naczelnika 
Stacji Poznań — Główny — 
Zygmunt Zbigniew, z dworców 
poznańskich — głównego i to­
warowego — pociągi odprawia 
no planowo. Spore jednak o- 
późnienia miały w ciągu całe­
go dnia pociągi dalekobieżne, 
przybywające do Poznania. 
I tak np. pociąg z Wrocławia, 
który planowo powinien być w 
Poznaniu o 14.03 miał 150 mi­
nut opóźnienia. pociąg ze 
Szczecina (przyj, godz. 18.16) 
— 180 min., a pociąg z War-

dworca osobowego i towaro-
wego. Były one stale zasypy­
wane śniegiem ’i tylko ofiar­
nej pracy kolejarzy należy za­
wdzięczać ich funkcjonowanie 
bez awarii.

Także energetycy mieli wczo 
raj pełne ręce pracy. Wskutek 
silnego wiatru powstawały 
awarie na liniach przesyło­
wych, a śnieg zasypywał urzą­
dzenia na wolnym powietrzu. 
Brygady awaryjne które pra­
cowały przed południem mu- 
siały przedłużyć zajęcia na 
popołudnie. Zmobilizowano do 
pracy dodatkowe ekipy.

Realizując hasło „Młodość 
— zapał — siły — Ojczyźnie1* 
94 ZMS-owców z Huty im. 
Lenina pracowało w czynie 
społecznym przy remontach 
maszyny wsadowej, silników 
elektrycznych i urządzeń wen 
tylacyjnych sortowni koksu. 
Na zdjęciu: Zenobiusz Soł­
tys, Stanisław Lupa i Józef 
Sowa pracują przy remoncie 

maszyny wsadowej.

CAF — Gawliński — telefoto

Zmiany personalne 
w MON

W związku z prośbą gen. 
broni Grzegorza Korczyńskie­
go i odwołaniem go przez pre­
zesa Rady Ministrów z resortu 
obrony narodowej — został on 
zwolniony ze stanowiska głów­
nego inspektora obrony tery­
torialnej.

Na stanowisko głównego in­
spektora obrony terytorialnej 
wyznaczono dotychczasowego 
głównego inspektora szkolenia 
— wiceministra obrony naro­
dowej — gen. dyw. Tadeusza 
Tuczapskiego.

Ponadto w Ministerstwie O- 
brony Narodowej zostały do­
konane następujące zmiany:

— na stanowisko zastępcy 
ministra d's ogólnych wyzna­
czono wiceministra obrony na­
rodowej, dotychczasowego sze­
fa Głównego Zarządu Politycz­
nego WP gen. dyw. Józefa Ur­
banowicza:

— na stanowisko szefa Głów 
nego Zarządu Politycznego WP 
został powołany dotychczaso­
wy I zastępca szefa GZP WP 
— gen. dyw. Jan Czapla;

— na stanowisko głównego 
inspektorą szkolenia MON po­
wołany został gen. dyw. Eu­
geniusz Molczyk, dotychczaso­
wy zastępca szefa sztabu gene. 
ralnego WP. (PAP)

T. Białkowski ponownie 
Sekretarzem KWPZPR

w Olsztynie
Uchwaleniem programu dzia 

łania na najbliższe dwa lata 
zakończyły się wczoraj obra­
dy wojewódzkiej Konferencji 
Sprawozdawczo - Wyborczej 
PZPR w Olsztynie. Nowo wy­
brany Komitet Wojewódzki 
na swym pierwszym posiedze­
niu plenarnym dokonał wybo­
ru kierownictwa KW. Pierw­
szym sekretarzem KW wybra­
ny został ponownie Tadeusz 
Białkowski. (PAP)

Jak wynika z meldunków dro­
gowców. w rejonie powiatów po­
znańskiego i średzkiego wszystkie 
drogi I kolejności odśnieżania by­
ły wczoraj przejezdne, choć z 
utrudnieniami powstającymi wsku 
tek ciągłego zasypywania oczysz­
czonych odcinków przez śnieg. Na

Rząd Goldy Meir nie zaakceptuje 
propozycji Gunnara Jarringa

Oświadczenie ambasady Izraela w USA
Ambasada izraelska w Waszyngtonie wydała oficjalne 

oświadczenie, stwierdzając, że rząd Goldy Meir nie zamie­
rza wycofać wojsk z okupowanych terytoriów arabskich na 
linie sprzed wojny czerwcowej 1967 r. i nie zaakceptuje pro­
pozycji specjalnego przedstawiciela sekretarza generalnego 
na Bliskim Wschodzie G. Jarringa.
Dziennik „New York Ti­

mes” stwierdza, że w kołach 
dyplomatycznych krajów neu­
tralnych nowe oświadczenie 
Izraela ocenia się jako „próbę 
osłabienia wzmagającego się 
nacisku międzynarodowego na 
Izrael”, by wycofał się z oku­
powanych terytoriów arab­
skich.

Jak wynika z doniesień 
agencyjnych, w czwartek

Intensyfikacja produkcji zwierzęcej 
jednym z najważniejszych zadań

Narada w KC PZPR

Sekretarze rolni KW PZPR i wiceprezesi WK ZSL obrado­
wali wczoraj w Komitecie Centralnym partii, pod przewod- 
nictwem sekretarza KC — Kazimierza Barcikowskiego, nad 
problemem przyspieszenia rozwoju produkcji zwierzęcej oraz 
lepszego zaopatrzenia rynku w artykuły spożywcze, zwłaszcza 
w mięso i jego przetwory.
Celem narady, w której u- 

czestniczyli: zastępca Biura Po­
litycznego KC PZPR, Mieczys­
ław Jagielski i prezes NK ZSL 
Stanisław Gucwa było dokona­
nie, jeszcze przed podjęciem 
przez rząd odpowiednich decy­
zji, wymiany poglądów i kon­

frontacji różnych propozycji dla 
wypracowania jak najbardziej 
słusznych i realnych rozważań 

uwzględniających zarówno in­
teresy rolnictwa, jak też po­
trzeby konsumpcyjne mieszkań 

ców miast i osiedli.
Minister rolnictwa Józef 

Okuniewski przedstawił żarnie 
rżenia w rozwoju hodowli pod-

kreślając, że dla sprostania 
rosnącemu zapotrzebowaniu 
rynku rolnictwo musi w tym 
5-leciu zwiększyć dostawy żyw 
ca wieprzowego w stosunku do 
ubiegłego roku o 27—32 proc., 
a żywca wolowego — o 22—25 
proc., zaś mleka — o 24—28 
proc. Realizacja tak istotnych 
zadań będzie wymagać — zda­
niem mówcy — stworzenia lep-

szych niż dotychczas warunków 
ekonomicznych dla intensyfi­
kacji produkcji zwierzęcej, 
znacznego zwiększenia dostaty 
materiałów budowlanych, prze­
mysłowych pasz treściwych 
oraz urządzeń niezbędnych dą 
mechanizacji prac hodowli.

Przemysł spożywczy, jak poin­
formował uczestników narady mi 
nister tego resortu — Emil Ko­
łodziej, uwzględniając wzrost 
funduszu spożycia w dochodzie na 
rodowym, zakłada zwiększenie do 
staw artykułów żywnościowych 
na zaopatrzenie rynku w tym 
5-leciu o 27 — 28 proc. Wymagać
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g' Do poniedziałku

Przedpłaty na 
I prenumeratę „Głosu"

1 Tylko prenumerata zapew- 
' nia codzienne otrzymywanie 
„Głosu Wielkopolskiego". W 
kiosku bowiem może zabrak­
nąć „Głosu", ale w prenume 
racie wystarczy dla każdego.

Przedpłaty na II kwartał 
1971 r. (cena 39 zł) bez żad 
nych ograniczeń przyjmują 
do poniedziałku 15 marca br 
wszyscy listonosze oraz od­
dawcze urzędy pocztowe. O 
tym, które to są urzędy — 
informacji można zasięgnąć 
we wszystkich placówkach j 
pocztowych i u listonoszy.

W razie jakichkolwiek trud 
ności z zamówieniem „Gło­
su" w prenumeracie prosimy 
o zawiadomienie naszej re­
dakcji listem lub telefonicz­
nie: „Głos Wielkopolski" — 
Poznań, Grunwaldzka 19 —. 
nr telefonu 657-18 - dział 
łączności z czytelnikami.

Premier P. Jaroszewicz 
podejmował A. Aristowa

Prezes Rady Ministrów Piotr 
Jaroszewicz z małżonka po dej 
mował 11 bm. śniadaniem am­
basadora ZSRR w PRL — 
Awierkija Aristowa z małżon­
ką w związku z ich wyjazdem 
z Polski.

W śniadaniu, które upłynęło 
w przyjacielskiej atmosferze, 
uczestniczyli I sekretarz KC 
PZPR — Edward Gierek z mał 
żonką oraz inne osobistości.

PAP

Socjaldemokraci wrócą 
do władzy w Norwegii?

wzdłuż całej linii przerwania 
ognia nad Kanałem Sueskim 
panował spokój. Nie zanotowa 
no tam żadnych incydentów 
zbrojnych.

Mimo ostatnich oświadczeń, że 
Izrael nie zamierza wycofać się z 
okupowanych terytoriów arab­
skich, rząd Zjednoczonej Republi 
ki Arabskiej nie rezygnuje z wy­
siłków, zmierzających do pokojo 
wego uregulowania konfliktu na 
Bliskim Wschodzie. Stanowisko ta 
kie potwierdził w wywiadzie u- 
dzielonym w środę kairskiemu ko 
respondentowi Radia Lozanna, 
wiceprezydent ZRA Ali Sabri. O- 
świadczył on mianowicie, że ZRA
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Wojska sajgońskie w odwrocie

Sepone - w rękach 
sit wyzwoleńczych

Sajgońskie źródła wojsko­
we, które dotychczas twierdzi 
ły, że ważny punkt strategicz­
ny w Laosie — miasto Sepone 
znajduje się w ich rękach, po­
informowały, że w czwartek 
siły sajgońskie musiały wyco­
fać się z tego rejonu. Cytowa­
ne przez agencję Reutera 
źródła nie podały bliższych 
szczegółów na ten temat. (PAP)

Wstępne wyniki wyborów w Indiach

Zwycięstwo Indiry Gandhi 
i Partii Kongresowej

Partia Kongresowa kierowana przez Indirę Gandhi zdoby­
ła w czwartek bezwzględną większość w izbie niższej parla­
mentu indyjskiego. Na konferencji prasowej w Delhi Indira 
Gandhi oświadczyła, że oczekuje „lawinowego zwycięstwa” 
swej partii.
W czwartek kandydaci 

z ramienia tej partii zdoby­
li 265 spośród 358' obli­
czonych do tej pory mandatów 
w 521-osobowej Lok Sabha, 
czyli izbie niższej parlamentu. 
Wszystko wskazuje na to, że 
Indira Gandhi dzięki swej po­
lityce reform przywróciła Kon 
gresowi dominującą pozycję 
jaką cieszył się on w Indii za

czasów jej ojca Jawaharlala 
Nehru.

Kongres zdobył prawie 
wszystkie mandaty w rodzin­
nym stanie pani Gandhi, Uttar 
Pradesz, gdzie mieszka 92 
miliony Hindusów oraz w Ma_- 
harasztrze. Partia rządząca 
prowadzi także we wszystkich 
pozostałych stanach, w któ-i 
rych zaczęto liczyć głosy w; 
środę.

Fotele w parlamencie stracili m. 
in. przewodniczący Swatantry M.-

Jak już informowaliśmy, przy­
wódca norweskiej Partii Pracy 
(socjaldemokratów) Trygve Brat- 
teli przyjął propozycję utworzenia 
nowego rządu. W środę został on 
przyjęty przez króla Norwegii 
Olava, który zlecił mu misję sfor 
mowania nowego gabinetu.

Większość obserwatorów poli­
tycznych w Oslo jest zdania, że 
tym razem dojdzie do utworzenia 
nowego rządu. Oznaczałoby to po 
nowne dojście do władzy partii 
socjaldemokratycznej po przeszło 
5-letnim okresie działania w opo­
zycji. (PAP)

Posiedzenie Prezydium CDU
Prezydium CDU zebrało się U 

marca przed południem w Bonn 
pod przewodnictwem Kurta Geor­
ga Kiesingera. Na porządku dzień 
nym znajdowało się m. in. spra­
wozdanie polityczne przed wybo­
rami do landtagu oraz stan roko­
wań w sprawie Berlina Zachodnie 
go.

W Bonn sądzi się, że Prezydium 
omawiało również sprawy związane 
z toczącą się obecnie dyskusją na 
tematy personalne, tzn. wokół 
ewentualnych kandydatów na sta­
nowisko przewodniczącego CDU i 
na stanowisko kanclerza.

Normalizacja Indie - Pakistan?
Jak podaje agencja Reutera Pa­

kistan otrzymał notę od rządu in­
dyjskiego, który wyraża gotowość 
rozpoczęcia dialogu mającego na 
celu rozwiązanie istniejących mię 
dzy obu krajami sporów, m. in, 
uprowadzenia i zniszczenia indyj­
skiego samolotu pasażerskiego.

Obrady Komisji Praw Człowieka
Obradująca w Genewie 27 sesja 

Komisji Praw Człowieka ONZ 
przystąpiła do omówienia proble­

mu naruszania praw człowieka na 
terytoriach zajętych przez Izrael w 
wyniku działań wojennych na 
Bliskim Wschodzie.

Delegaci Iraku i Libanu szczegó­
łowo przedstawili fakty poważne­
go naruszania przez rząd Izraela 
praw człowieka i konwencji ge­
newskiej z 1949 roku w sprawie 
ochrony ofiar wojny.

PAP RADIO INF. Wt TE l EFONEM

Trwa napięcie w Belfaście
W Belfaście, stolicy Irlandii Pól 

nocnej utrzymuje się napięcie. 
Wrojskowy rzecznik brytyjski po­
dał, że w nocy z środy na czwar­
tek na przedmieściu Belfastu zgi­
nęło trzech żołnierzy z sił angiel­
skich stacjonujących w Irlandii 
Północnej.

Uprowadzenie prokuratora
Południowoamerykańska party­

zantka miejska tzw. Tupamaros

uprowadziła w środę prokuratora 
generalnego Urugwaju, Guido 
Berro Orbie. Porwania dokonano 
w momencie, kiedy 58-letni proku­
rator opuścił dom i udawał się do 
pracy. Tupamaros poinformowali 
żonę porwanego, że zostanie on 
wypuszczony później w ciągu 
dnia, kiedy przedyskutują z nim 
pewne sprawy. Wbrew jednak 
obietnicom, prokurator nie został 
wypuszczony.

Prowokacja syjonistów
W środę wieczorem bojówki sy­

jonistyczne zorganizowały prowo­
kacyjną imprezę antyradziecką 
przed biurem agencji TASS w 
Londynie. Kilku prowokatorów 
wdarło się do biura. Interwenio­
wała policja brytyjska, która usu­
nęła bojówkarzy z biura i rozpędzi 
ła demonstrantów.

Sygnały satelity ChRL
Jak donosi Agencja France Pres 

se. obserwatorium astronomiczne 
w Bochum przechwyciło w czwar­
tek rano sygnały emitowane przez 
nadajnik drugiego sztucznego sa­
telity Ziemi, który został umiesz­
czony na orbicie 3 marca br. Ja­
kość odbioru sygnałów była bar­
dzo dobra.

Masani oraz leader Syndykatu w 
izbie niższej Ram Subhag Singli, 
W okręgu Muzzafaranagar konser­
watywny przywódca rolniczej par­
tii Dżatów — Charan Singh, który( 
miał nadzieję zostać premierem In 
dii w prawicowym rządzie koali­
cyjnym, przegrał z przedstawicie­
lem KP Indii popartym przez 
Kongres.

Wysepkami prawicy na morzu 
triumfującego nehruizmu okazały 
się zacofane politycznie okręgi by 
łych Indii Książęcych. Jednak 
dwaj czołowi rzecznicy książąt w 
walce z Kongresem i lewicą o za­
chowanie prywatnej szkatuły i 
przywilejów feudalnych maharadża 
Dhrangdhry i książę Narsingharhu 
nie zdołali obronić swych manda­
tów, przegrywając z przedstawicie 
lami Kongresu. (PAP)

12 bm. będzie zachmurzenie ó 
charakterze zmiennym, miejscami 
przelotne opady śniegu. Tempera 
tura maksymalna od minus 5 st. 
na wschodzie do minus ° st. na 
zachodzie. Wiatry dość silne, po­
rywiste. z kierunków północnych, 
powodujące lokalne zamiecie śnież 
ne.



Po decyzji Biura Politycznego KC PZPR

Zapowiedź wzrostu dostaw
artykułów spożywczych w bieżącym roku

Wyrazem szczególnej troski nowego kierownictwa partii i 
rządu o poprawę warunków życia ludzi pracy jest niezależ­
nie od podjętych dotychczas w tym względzie decyzji, skory­
gowany program tegorocznego zaopatrzenia rynku w mięso 
i tłuszcze oraz inne artykuły spożywcze.
Zgodnie z tym programem, 

rozpatrzonym 9 bm. przez Biu­
ro Polityczne KC PZPR, uw­
zględniającym wzrost siły na­
bywczej ludności, resort prze­
mysłu spożywczego oraz inne 
organizacje gospodarcze — pi­
sze dziennikarz PAP — zwięk 
szą w tym roku produkcję ar 
tykułów żywnościowych w sto 
sunku do ustalonego pierwot­
nie projektu planu o ponad 8 
mld zł. Udział przemysłu spo­
żywczego w zwiększonych do­
stawach na rynek wyniesie bli 
sko 4.400 min zł, a innych pio
nów gospodarczych jak
ZSS „Społem11, CRS „Samopo­
moc Chłopska" oraz spółdziel 
czości mleczarskiej i ogrodni­
czej — ok. 3.700 min zł. W 
sumie, produkcja i dostawy 
artykułów spożywczych na ry­
nek w stosunku do pierwot­
nych założeń NPG na rok bie 
żący wzrosną o ok. 4 proc., a 
w stosunku do wykonania u- 
biegłorocznych zadań — o po­
nad 7 proc.

Tak istotny wzrost dostaw wy­
magać będzie nie tylko maksyma! 
nego wykorzystania przez zakłady 
przetwórcze posiadanych możliwo­
ści produkcyjnych oraz popraayy

gospodarki surowcowej, ale także 
importu deficytowych obecnie su­
rowców, przede wszystkim mięsa. 
W tej sytuacji przed przemysłem 
spożywczym stoi podwójne zada­
nie: dostarczenia dodatkowych ilo 
ści artykułów żywnościowych na 
rynek wewnętrzny zgodnie z zapo 
trzebowaniem oraz zwiększenia 
eksportu tych artykułów, których 
produkcja przewyższa potrzeby 
rynku, aby tą drogą wygospodaro 
wać środki niezbędne na import 
mięsa.

Dzięki takim założeniom do­
stawy mięsa i jego przetwo­
rów stanowić będą blisko 2Z3 
ogólnej wartości dodatkowych 
dostaw7, co umożliwi pełniej­
sze zaspokojenie rynku w mię 
so i jego przetwory oraz tłusz­
cze zwierzęce i będzie więk­
sze w stosunku do pierwotne­
go projektu planu o ponad 
100 tys. ton. Wymagać to bę­
dzie poza importem znacznie 
lepszego wykorzystania poten­
cjału produkcyjnego zakładów 
przemysłu mięsnego oraz prze 
twórni, podległych ZSS „Spo­
łem11 i CRS.

Dzięki dostawom z importu 
można będzie rówmież zwięk­
szyć produkcję czekolady i wy

robów czekoladowych o 9,3 
tys. ton, ekstraktów kawy na­
turalnej o 100 ton oraz o 2 
tys. ton — wyższych gatunków 
margaryny.

Przemysł spożywczy zapewni rów 
nieź większe dostawy na rynek 
innych artykułów, dla których ba 
zę surowcową stanowi nasze rol­
nictwo. Np. dostawy drobiu bite­
go wzrosną dodatkowo o 12 tys. 
ton, konserw warzywnych — o bli 
sko 2,5 tys. ton, koncentratów de­
serowych — o 500 ton oraz różnych 
przypraw o 600 ton. Spółdzielczość 
mleczarska dostarczy dodatkowo 
na rynek spore ilości twarogów, 
serów dojrzewających i topionych.

Zakłady przemysłu spożywczego 
rozwijać będą również produkcję 
nowych asortymentów, które bę­
dą miały wpływ nie tylko na lep 
sze zaopatrzenie sklepów, ale u- 
łatwią również kobietom pracują­
cym prowadzenie gospodarstw do 
mowych. M. in. przemysł owoco­
wo-warzywny rozszerzy produkcję 
gotowych dań w puszkach, prze­
mysł koncentratów spożywczych 
— nowych rodzajów zup błyskawi 
cznych i zagęszczonych, a chłod­
nie składowe dostarczą na rynek 
więcej mrożonek oraz gotowych 
dań i wyrobów garmażeryjnych.

Czy będziemy podróżować szybciej?

Modernizacja taboru PKP

Ostatnia, a także podjęte do 
tychczas decyzje, a w ślad za 
nimi postępujące konkretne po 
sunięcia gospodarcze — świad 
czą o konsekwentnej realizacji 
przez rząd programu poprawy 
zaopatrzenia rynku w artykuły 
żywnościowe. Decyzje te są 
jednocześnie dowodem troski
partii i rządu o możliwie naj-

W programie modernizacji kolei, przygotowanym m. in. 
w oparciu o prace Centralnego Biura Konstrukcyjnego Prze­
mysłu Taboru Kolejowego w Poznaniu oraz zakładowych biur 
konstrukcyjnych fabryk skupionych w zjednoczeniu „Tasko” 
— przewidziane jest osiąganie w ruchu osobowym prędkości 
od 160 do 200 km'godz. W oparciu o te założenia przemysł 
budujący tabor kolejowy przygotowuje obecnie i rozwija pro­
dukcję nowych jednostek.

A oto niektóre przykłady: 
uwzględniając potrzeby linii 
zelektryfikowanych wykonano 
nową 6-osiową lokomotywę 
elektryczną, przeznaczoną do 
ciężkich pociągów towarowych 
o prędkości 125 km/godz. Dal­
sza. zamierzona już moderniza­
cja tej lokomotywy, umożliwi 
zwiększenie jej szybkości do 
160 km/godz. Konstruktorzy 

CBK pracują też nad lokomoty_ 
wą elektryczną dużej mocy do 
pociągów pasażerskich, rozwi­
jających szybkość do 200 km/ 
godz. W przygotowaniu jest też

dokumentacja nowej jednostki 
elektrycznej do ruchu pod­
miejskiego. odróżniającej się od 
obecnie kursujących składów 
zwiększoną prędkością (125 km/ 
godz.), a także licznymi walo­
rami eksploatacyjnymi i wyż­
szym komfortem.

Obrady moskiewskiej 
organizacji KPZR

W grupie lokomotyw spalino­
wych praktyczny egzamin „na 
piątkę” zdałv pierwsze polskie lo­
komotywy spalinowe z przekładnia 
elektryczną, o mocy 1700 KM wy­
konane w zakładach „Cegielskie­
go”. Mogą one prowadzić pociągi 
pasażerskie i towarowe z pręd­
kością 120 km/godz. W ostatnim 
roku bieżącego 5-lecia „Cegielski” 
produkował bedzie rocznie iuż 100 
sztuk tych lokomotyw. Lokomoty­
wa ta zostanie przebudowana w 
celu zwiększenia jej mocy do 
2250 KM. w Poznańskim CBK roz­
poczęto też prace zmierzające do 
rozpoczęcia produkcji lokomotyw 
spalinowych o mocy 3000 KM.

W czwartek rozpoczęła 
konferencja moskiewskiej

się 
or­

ganizacji KPZR, zrzeszającej 
825 tysięcy komunistów.

Na konferencję przybyli: 
Leonid Breżniew, Aleksiej Ko 
sygin i inni przywódcy ra­
dzieccy.

Na porządku dziennym znaj-

Kuracja odmładzająca objęła 
również wagony „Pafawagu” i zna 
ne iuż pasażerom w kraju wagony 
osobowe I i II klasy. Głównym ce­
lem tych prac jest zwiększenie 
prędkości wagonów do 200 km/godz.. 
poprzez rekonstrukcje tzw. wóz­

ków. Pomyślnie wypadły też próby 
eksploatacyjne wykonanych w za­
kładach „Cegielskiego” nowych wa 
eonów z miejscami do leżenia (tzw. 
kuszetek do ruchu turystycznego) 
o prędkości jazdy do 160 km/godz.

Hu ją się 
wozdawcze 
tu partii i 
referat o

referaty spra- 
miejskiego komite. 
komisji rewizyjnej.

wytycznych na
XXIV zjazd KPZR, wyborv 
miejskiego komitetu KPZR i 
komisji rewizyjnej oraz wy­
bory delegatów na XXIV 
zjazd KPZR, który rozpocznie 
się 30 marca. (PAP)

Tak więc — zdaniem projek­
tantów i wytwórców taboru ko_ 
lejowego — przemysł przygotu­
je się rzeczywiście do dostar­
czenia kolei jednostek, które 
mogą szybciej i bezpieczniej 
poruszać się na liniach PKP. 
W parze z tym musi iść jednak 
modernizacja szlaków i urzą­
dzeń kolejowych. (PAP)

Rząd NRF o rozmowach 
w sprawie Berlina Zach.

Rząd zachodnioniemiecki — 
jak wynika z ostatnich oficjal­
nych wypowiedzi — nie po­
dziela pesymizmu szerzonego 
przez część prasy zachodnio- 
niemieckiej. a także prasy ame 
rykańskiej w sprawie możli­
wości pomyślnego doprowa­
dzenia do końca rokowań czte­
rech mocarstw w sprawie Ber-
lina Zachodniego.

Rząd federalny oświad-
czył w czwartek na konferen­
cji prasowej w Bonn rzecznik
rządu Conrad Ahlers ma
nadzieję, że do września tego 
roku zostanie osiągnięta „zado 
walająca regulacja11. (PAP)

Końcowa faza
procesu W. Calley‘a

W czwartek trybunał woj­
skowy w Fort Benning (stan 
Georgia) zakończył przesłu­
chiwanie 99 świadków w pro­
cesie porucznika Calley’a 
oskarżonego o dokonanie ma­
sakry ludności cywilnej w po- 
łudniowowietnamskicj wiosce 
My Lai. W przyszłym tygo­
dniu głos zabierze prokurator.

szybszą poprawę warunków by . 
towych ludzi pracy. (PAP)

Nowe ślady masowych 
zbrodni hitlerowskich
Okręgowa Komisja Badania 

Zbrodni Hitlerowskich zakoń­
czyła śledztwo w kilkudziesię­
ciu sprawach masowych mor­
dów Polaków w latach 1939 — 
1945 na obszarze wojewódz­
twa poznańskiego. Ustalono m. 
in., że w miejscowości Winia- 
ry k. Kalisza, dokonano w gru­
dniu 1939 r. masowej egzeku­
cji ok. 150 więźniów przywie­
zionych z więzienia w Kaliszu. 
W tym samym czasie rozstrze­
lano na cmentarzu żydowskim 
w Kaliszu 40 Polaków.

Ustalono także, że w zagaj­
nikach należących do leśnic­
twa Wypulanki k. Poznania 
odbyły się masowe egzekucje 
skazanych przez sądy doraźne 
oraz umysłowo chorych ze 
szpitala w Kościanie. Ekshu­
macja ustaliła jedynie 98 ofiar. 
Jak stwierdzono, ślady zbrodni 
zostały zatarte przez specjalną 
grupę gestapo pod kierow­
nictwem Hansa Legatha z 
Inowrocławia. (PAP)
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opracował Jerzy Walasek.
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Narada w KC PZPR
Dokończenie ze str. 1 

to będzie nie tylko zabezpieczenia 
przez rolnictwo surowców, zwłasz 
cza mięsa, ale także poważnego 
zwiększenia mocy produkcyjnych 
przemysłu spożywczego, a więc 
nowych inwestycji, na które prze 
znaczą się w tym 5-leciu blisko 
30 mld zł. Środki te wykorzystane 
będą przede wszystkim na inwe­
stycje związane z obsługą rolni­
ctwa oraz na rozbudowę i moder 
nizację przemysłów mięsnego, 
chłodniczego, mleczarskiego i in­
nych.

Trzeba sobie zdać sprawę z 
tego — stwierdził w podsumo 
waniu dyskusji sekretarz KC 
Kazimierz Barcikowski — że 
zapewnienie możliwie szybkie 
go i dynamicznego wzrostu 
produkcji zwierzęcej jest nie 
tylko obecnie, ale także w na 
stępnych latach bieżącego pię­
ciolecia będzie jednym z naj­
ważniejszych zadań nie tylko 
gospodarczych, ale i politycz­
nych. Rolę i zadania rolnictwa 
w tym pięcioleciu wyznaczać 
będzie wzrost konsumpcji 
przewidywany na poziomie ja 
kiego nie osiągnięto w żadnej
z poprzednich
Oznaczać 
wzrost

to
pięciolatek, 

będzie stały
zapotrzebowania na

artykuły żywnościowe, zwłasz 
cza na mięso i jego przetwo-

Dywersja w eterze finansowana przez CIA

Światowe echa o konferencji 
prasowej kpt. A. Czechowicza

Wszystkie główne zachodnie agencje prasowe zamieściły w 
swych serwisach informacyjnych depesze z konferencji pra­
sowej oficera polskiego wywiadu kpt. Andrzeja Czechowicza. 
Tak więc korespondent Reutera podaje większość szczegółów 
trudnej i niebezpiecznej pracy polskiego oficera w monachij­
skiej rozgłośni radia „Wolna Europa*1. Korespondent ten 
wybija zwłaszcza wszystkie fragmenty wypowiedzi A. Cze­
chowicza dotyczące finansowania i kierowania rozgłośnią
przez wywiad amerykański.
Informacje o konferencji za­

mieściła również Agencja Frań 
ce Presse podając, że „Wolna 
Europa11 otrzymuje co roku od 
osławionej Centralnej Agencji 
Wywiadowczej 33 min dola­
rów, a więc blisko 97 proc, o- 
gólu swych funduszy. AFP pi­
sze też, że wywiad amerykań­
ski korzysta ze wszystkich in­
formacji, jakie napływają do 
tej rozgłośni.

Nawet amerykańska agencja 
AP nie mogła pominąć milcze­
niem warszawskiej konferencji 
prasowej. Przyznaje ona, że 
sprawa finansowania „Wolnej 
Europy11 przez wywiad amery­
kański odbiła się już szerokim 
echem w Stanach Zjednoczo­
nych w styczniu br., kiedy to 
senator Clifford Case ujawnił,

Zamach greckiego 
ruchu oporu

Uczestnicy greckiego ruchu opo­
ru dokonali w czwartek zamachu
bombowego na siedzibę 
wego dziennika „Estia” 
nach. Budynek został 
uszkodzony. Jest to już 
mach na tę redakcję

prorządo- 
w Ate- 
istotnie 

trzeci za-
od

dojścia do władzy junty 
nych pułkowników”. (PAP)

czasu
,czar-

New York Times" o ,,Wolnej Europie"

ry, który musi być pokrywa­
ny. Toteż realizacji programu 
intensyfikacji produkcji zwie­
rzęcej trzeba nadać odpowied 
nią rangę i wykorzystać dla 
tego celu wszelkie posiadane 
możliwości i rezerwy produk­
cyjne. Szczególne znaczenie 
mieć będzie rozwinięcie pro­
dukcji, zwłaszcza trzody chlew 
nej w gospodarstwach mniej­
szych obszarowo i w gospo­
darstwach chłopo-robotników, 
które w sumie są w stanie, 
jak się szacuje, produkować
rocznie o 1 min do 1.400 tys.
sztuk tuczników więcej aniżeli 
obecnie.

Nie 
mówił

mniejszej troski
K. Barcikowski,

i uwagi, 
wymaga

realizacja programu produkcji ar 
tykułów spożywczych o powodze­
niu którego zadecyduje m. in. 
tempo realizacji nowych inwesty
cji przemyśle rolno-spożyw-
czym. Toteż komitety wojewódz­
kie partii i rady narodowe po­
winny w większym niż dotychczas 
stopniu troszczyć się o skrócenie 
terminów realizacji nowych in­
westycji przemysłu spożywczego, 
które niejednokrotnie są zbytnio 
wydłużane. (PAP)

Nagły powrót zimy
Dokończenie ze str ]

gów oraz 50 spycharek. Mimo usil­
nych starań drogi główne stawały 
się nieprzejezdne wskutek ciągłych 
zadymek.

Najgorszą sytuację sygnali­
zowała PKS-Osobowa. W go­
dzinach porannych autobusy 
na kilku trasach zdołały prze­
jechać szlaki 1 dotrzeć do celu. 
Udało się to też kilku autobu­
som przyjeżdżającym do Po 
znania. Niestety, po południu 
wstrzymano ruch na wielu 
liniach, bowiem liczne pojazdy, 
które np. wyjechały z Pozna­
nia, utknęły w zaspach po prze 
jechaniu zaledwie 30 km. Do 
późnego wieczora z niektórych 
dróg głównych nie można było

że większość funduszy tej wro 
giej krajom socjalistycznym 
rozgłośni pochodzi ze źródeł 
kontrolowanych przez CIA. O- 
ficer polskiego wywiadu po­
twierdził teraz fakty podane 
przez amerykańskiego senato­
ra i sprecyzował, że CIA prze­
znacza na działalność „Wolnej 
Europy11 33 min dolarów rocz­
nie.

Sprawa finansowania monachij­
skiej rozgłośni przez wywriad ame- 
rykańsi postawiła prasę burżuazyj 
ną w kłopotliwej sytuacji. Mimo 
obszernych i szybkich doniesień a- 
gencyjnych czwartkowe dzienniki 
burżuazyjne nie spieszą się z poin 
formowaniem swoich czytelników 
o wypowiedziach Czechowicza. W 
NRF zabrał głos jedynie „Frank­
furter Allgemeine Zeitung” w ko­
respondencji własnej wysłannika 
z Warszawy. Gazeta ta podaje ży­
ciorys kapitana Czechowicza, zwra 
cając szczególną uwagę na fakty 
dotyczące jego pobytu w NRF oraz 
pracy w monachijskiej radiostacji. 
Dziennik cytuje słowa polskiego o-

ściągnąć zablokowanych
autobusów, (c)

Wczorajszy atak zimy 
wołał też perturbacje w

tam

wy- 
ko-

ficera, iż „ 
stytucją । 
przez CIA,

,Wolna Europa” jest in-
opłacaną kierowaną

O pracy kapitana 
cza w Monachium i

Czechowi- 
o ujawnio

nych przez niego faktach po­
wiązania tej rozgłośni z wy­
wiadem USA pisze obszernie 
prasa krajów socjalistycznych.

PAP

Co Waszyngton zrobi z Nowakiem?
Powrót kpt. Andrzeja Cze­

chowicza po wypełnieniu mi­
sji specjalnej w rozgłośni mo­
nachijskiej Radia „Wolna Eu­
ropa11 raz jeszcze zwrócił uwagę 
opinii polskiej i zarazem świa­
towej na cele i zadania dy­
wersji w eterze.

Również i prasa zachodnia 
coraz częściej pyta: co dalej z 
Nowakiem? Adresatem jest 
Waszyngton, gdzie Nowak 
otrzymuje pieniądze za wypeł­
nianie instrukcji płynących z 
Waszyngtonu do Monachium 
kanałami wywiadu. /

Zaledwie kilka dm temu, 8 
marca 1971, sprawą „Wolnej 
Europy” zajął sie najpoczyt­
niejszy w USA „New York Ti­
mes”. Czytelnik dowiaduje się, 
że — cytujemy — „Nixon zale­
cił przestudiowanie alterna­
tywnych metod finansowania 
dwóch rządowych amerykań­
skich radiostacji: Radia „Wol­
na Europa11 i Radia Swoboda. 
Jak pisze dalej gazeta ..zalece­
nie to wynika z faktu, żc 
ujawniono iuż. że radiostacje 
te są subsydiowane przez Cen­
tralna Agencje Wywiadow­
czą”. Według „New York Ti-

msa“, „prezydent Nixon przy 
znaje, że ujawnienie sprawy 
radiostacji zburzyło całą fik­
cję, według której są one in­
stytucjami o charakterze poza 
rządowym i są całkowicie sub 
sydiowane z prywatnych fun­
duszy”. Wśród wielu alterna­
tywnych rozwiązań jakie wpły 
wają do Kongresu nowojorska 
gazeta nie wyklucza, że „Wolna 
Europa11 może być pozostawio­
na „pod obecnym kierownic­
twem CIA”.

Oczywiście odpowiedź na py 
tanie — co zrobić z „Wolną Eu

wali już wyraz swego scepty­
cyzmu w sprawie działalności 
Radia Wolna Europa. W każ­
dym razie w Waszyngtonie nie 
którzy ludzie skojarzyli sobie 
„Wolna Europę11 z kompromita 
cją, tym bardziej, że Radio „Wol 
na Europa11 swoją dywersyj­
ną działalnością, działalnością 
par excellence opartą na wy wia
dzfe, faktycznie dezawuuje pro 
pagandi ‘ '
o jego polityce „ery negocja-

Iową tezę Waszyngtonu

ropą“, 
„Wolną 
tylko

nie jest prosta.
Europą1 

potężna
stoi

Za 
nie

CIA, ale i
nie mniej potężni <v)Pentago- 
nie, finansiera, nąwet kongres 
mani. Interesy tych ludzi nie 
są na ogól zbieżne z interesem 
tej czy innej administracji. W
takich jak ta sprawa 
także prawo korupcji 
kupstwa. Duże dolary 
cane z rączki do rączki 
decydowały o polityce

Trudno w tej chwili

działa 
i prze- 
wypła- 
nie raz 
USA. 
powie-

dzieć jakie decvzje podejmie 
Waszyngton. Przedstawiciele 
rządu NRF jak wiadomo da-

cjl”. ,
Co zatem dalej z Nowakiem 

i jego kompanami?
Nowak przypuszczalnie ma 

nadzieję, że jego spokojna 
przyszłość znajduje zabezpie­
czenie w potężnych rękach 
CIA, że tak wysłużonemu agen 
towi Centrala nie zrobi 
krzywdy. I jak nie w Mona­
chium, to gdzie indziej znaj­
dzie się dla niego ciepła po­
sadka. Z drugiej strony jed­
nak smutne byłoby gdyby pre 
stiż prezydenta miał zależeć 
od Nowaka z Monachium, sze­
regowego funkcjonariusza CIA.

A taka nuta mocno po­
brzmiewa w artykule „New 
York Times”. (Interpress)

munikacji miejskiej Poznania- 
Szczegóły na ten temat publi­
kujemy na str. 6.

Silna zamieć śnieżna, w woj. 
zielonogórskim spowodowała 
liczne zaspy na szlakach komu 
nikacyjnych. Do odśnieżania 
głównych traktów skierowano 
11 samochodów opłużonych, 34 
piaskarki i ponad 80 robotni­
ków. Gorsza sytuacja wytwo­
rzyła się na drogach lokalnych, 
gdzie zawieje śnieżne spowodo­
wały opóźnienia autobusów 
PKS, powracających z nocnych 
kursów. Prawdziwa nawałnica 
przeszła o świcie nad Zieloną 
Górą. Sparaliżowała ona na 
krótko ruch miejski. W pod­
muchach wichura ścinała z nóg 
przechodniów w drodze do pra­
cy.

W woj. koszalińskim śnieżne za­
wieje zasypały częściowo drogi, 
tak. że autobusy PKS docierają do 
Koszalina 7 opóźnieniem. Opóźnie­
nia maja także pociągi, np. po­
ciąg pośpieszny Warszawa — Koło­
brzeg przybył do Koszalina z 1,5 
godzinnym opóźnieniem.

Na Bałtyku ’ szaleje sztorm, pod­
muchy wiatru dochodzą do 6 stop­
ni w skali Beauforta. Wszystkie 
kutry schroniły sie w portach Ust­
ki. Kołobrzegu i Darłowa.

Sztorm na Bałtyku zachodnim 
uniemożliwił wprowadzanie stat­
ków do szczecińskiego zespołu por­
towego. Na redzie Swinoportu znaj 
dowały się wczoraj rano trzy stat­
ki. do których nie docierały kutry 
pilotowe Kapitanatu portu.

Silna wichura pogorszyła też wa­
runki żeglugowe na Zalewie. Mniej­
szym jednostkom na torze wodnym 
Szczecin — Świnoujście pomagał 
lodołamacz PRO „Światowid”.

11 bm. w pobliżu Skwierzyny 
(pow. Gorzów) doszło do tragiczne­
go w skutkach karambolu. Podczas 
śnieżnej zawieruchy zderzyły się 
dwa samochody ciężarowe z zakła­
du gospodarki mieszkaniowej w 
Witnicy i PKS — Gorzów. Na po­
jazdy te najechały z kolei dwa wy 
pełnione pasażerami autobusy z 
PKS Gorzów i Żary.

W wypadku zginał Edmund Niwa 
z Witnicy, kierowca samocłiodu 
ciężarowego. Ciężkich obrażeń do­
znał kierowca ciężarówki PKS — 
Czesław Maćkowiak oraz pasażero­
wie autobusu: Kazimierz Szabła ze 
Skwierzyny i Józef Kozioł z Go­
rzowa. 10 pasażerów po opatrze­
niu powierzchownych ran skiero­
wano do domu.

Przez kilka godzin komunikacja 
na tej. bardzo ruchliwej trasie ze 
Szczecina na Śląsk, została wstrzy­
mana. (PAP)

nie

Rząd Goldy Meir 
nie zaakceptuje
Dokończenie ze str. 1

odrzuca całkowicie możliwoś-
ci rozwiązania politycznego.

Jak podaje agencja TASS, ofi-
cjalny przedstawiciel
stwa Informacji 
wał wypowiedź 
sekretarza stanu 
w Zjednoczonej

ZRA,
Minister- 

zdcmento-
amerykańskiego 
Rogersa, jakoby 
Republice Arab-

skiej „znajdowały się wojska ra­
dzieckie”. Rzecznik stwierdził, że 
w Egipcie przebywają jedynie ra

dzieccjr eksperci wojskowi. (PAP)
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Rozważania przechodnia

Marnotrawić łatwo 
zyskać — trudno

Jeśli rosnącą irytację z 
powodu spóźnienia tram 
waju przytłumić filozo­

ficznym spokojem, to nawet 
oczekiwanie na przystanku 
tramwajowym daje sposob­
ność do pewnych obserwacji i 
głębszych refleksji.

Miasto przybierało akurat 
odświętny wygląd. Pod ulicz­
ny słup nadjechał ciężki sa­
mochód MPO z ekipą robo­
czą. Jeden z pracowników pod 
stawił pod słup drabinę i 
wszedł na nią, drugi podał mu 
dwie szturmówki, które tam­
ten zamocował w uchwytach. 
Trzeci z ekipy nie miał już 
nic do roboty, więc przypalał 
drugiemu papierosa. Czwarty 
— to był kierowca... Niecierpli 
wość spieszących się pasaże­
rów MPK, stała w wyraźnej 
sprzeczności z krańcową po­
wolnością ekipy MPO.

Spóźniający się tramwaj 
skłaniał nadal do refleksji. 
Tak doszukałem się mimocho­
dem wspólnego mianownika 
dla obu pozornie sprzecznych 
faktów, zauważonych na przy 
Stanku. Marnotrawstwo! To 
bezpowrotne gubienie ludzkie­
go czasu i energii, i tych lu­
dzi na przystanku, którzy nie 
dotrą gdzieś na czas, i ekipy 
z MPO, z której połowa mogła 
z powodzeniem być skierowa­
na do innych potrzebnych za­
jęć. A przecież ten czas i ener 
gia liczone są w ogólnym bi­
lansie społecznego działania. 
Na tym bilansie opiera się póź 
niejsza efektywność powszech 
nej pracy, jej wydajność i 
rzeczowe wyniki, liczone w 
złotówkach, czy towarze. I 
wszystko jedno, czy ktoś tam 
na „górze” uwzględnił w kal­
kulacji, że ja właśnie stoję 
niepotrzebnie na przystanku, 
że ci tam czterej przy słupie 
robią za dwóch — skutek jest 
ten sam: marnotrawstwo, zja 
wisko szkodliwe i w skutkach 
rozległe.

Marnujemy czas także w 
biurze, w obliczu powolnego 
urzędnika; w oczekiwaniu na 
czyjeś przewlekane decyzje; 
czekając przy maszynie na su 
rowiec lub detale od koope­
ranta. Czas to pieniądz, mówi 
przysłowie. Ale nie tylko 
czas Niedbała praca, kiepska 
kontrola techniczna, ogólne 
rozgrzeszanie się wobec „nie­
możności” — to także zmarno 
wana robota i materiał. Da 
się nrzeliczyć łatwo na złotów 
ki. Więc spróbujmy wyliczyć, 
jak to sami łupiemy się po 
kieszeni*

W roku ubiegłym poznański 
handel państwowy otrzymał 
bezpośrednio z przemysłu to­
warów o 11,1 procent więcej 
niż w 1969 roku. Z powodu u- 
jawnionej złej ich jakości, za 
reklamował on jednak u dos­
tawców o 12,2 procent więcej 
„bubli” niż poprzednio. Kon­
trolerzy z detalu wyliczyli 
więc, że procent wadliwości 
artykułów tu dostarczanych 
zwiększył się z 4,2 do 4,7. Za­
pewne w części była w tym 
wyniku zasługa bardziej skru 
pulatnej kontroli, większa 
„wykrywalność” usterek w 
towarze. Ale na te procenty 
złożyła się również działalność 
brakorobów.

Zamieńmy teraz te niepo­
zorne procenty na złotówki: 
ów „wskaźnik wadliwości” oz­
naczał dla detalu poznańskie-

Dła ciebie — taki tytuł nosi no­
wa płyta nagrana przez Irenę 
Santor, która śpiewa z towarzy­
szeniem orkiestry pod dyr. Lesz­
ka Bogdanowicza 12 piosenek: Ka 
mienne schodki. Jaka szkoda, że 
nie wcześniej. Tobie nic do tego, 
Nie powinnam wierzyć. Nie mów 
mi sentymentalnych słów, Co ju­
tro nam przyniesie. Zaczekajmy 
z tą miłością, Zabierz Cyganowi 
skrzypce i inne. Muza, XL 0643.

Popularne melodie rosyjskie i 
radzieckie: Podmoskiewskie wie- 
cz°ry, K.atiusza, Oczy czarne, 
Dwie gitary. Kalinka, Sch, ta dro 
Pa, Wieczorny zmierzch, Na lo­
dach Wołgi. Słowik. Dwunastu 
rozbójników. Pieśń obozowa, 
Skowronek i inne. Wszystkie pio­
senki adaptowane sa na melodie 
taneczne. Gra orkiestra Jacka 
White’a. Bardzo dobre opracowa- 
hie. Pronit. XŁ 0662. 

go aż 76,5 min zł wartości za­
reklamowanych przezeń kiep­
skich towarów. Oczywiście, 
nie wszystkie one zostały zdy 
skwalifikowane, stracone bez­
powrotnie dla konsumpcji. 
Część — po przecenie — tra­
fiła na rynek, ale niższa ce­
na wypływała tylko z gorszej 
jakości wyrobu, na który zu­
żyto dobry surowiec i maszy­
ny... Taka, niestety, jest osta­
teczna cena brakoróbstwa.

Przemawia ono do nas co­
dziennie, nader przekonują­
cym językiem: niemal jedna 
piąta zakwestionowanych w 
detalu poznańskim wyrobów 
mięsnych nie została w ogóle 
przeznaczona do sprzedaży. O 
tyle też umniejszyło się w ro­
ku ubiegłym zaopatrzenie 
sklepów MHD. Nie lepiej dzia 
ło się na rynku mleczarskim. 
Wartość skarg na złą jakość 
tych przetworów okazała się 
dwakroć większa niż wzrost 
dostaw. Szczególnie zdolności 
w marnotrawstwie ujawniła 
Spółdzielnia Mleczarska ze 
Strzałkowa, w której zarekla­
mowano niemal połowę kiero­
wanego do Poznania twarogu. 
Na szczęście brakorób został 
w końcu wyrzucony z tutejsze 
go rynku. Nie lepiej spisywa­
ła, się „Modena”; MHD zakwe 
stionował połowę ubiegłorocz­
nych dostaw odzieży.

Marnotrawstwo nie jest wy 
łącznym przywilejem produ­
centa. Zdwojona wartość za­
reklamowanego pieczywa 
przeznaczonego dla poznań­
skiego MHD wynikała głów­
nie z winy wadliwego trans­
portu. Znów zawartość cukru

Budownictwo w ZSRR

Projekt wytycznych XXIV Zjazdy KPZR w sprawie 5-letniego 
planu rozwoju gospodarki narodowej ZSRR na lata 1971—75 
przewiduje m. in. budowę domów mieszkalnych o łącznej po­
wierzchni 565-575 min m sześć. Szczególną wagę przywiązu­
je się do przyspieszenia tempa budowy we wschodnich i pół­
nocnych rejonach kraju, a także budowy domów dla pracow­
ników nowo powstających przedsiębiorstw położonych z da­

la od miast.
Na zdjęciu: fragment nowego osiedla w przemysłowym mie­
ście Togliatti, gdzie mieści się znana fabryka samochodów 

osobowych.
CAF — TASS

DO REDAKTORA
bcdslj

W alkę z biurokracją to­
czymy od dawna, ale w odczu 
ciu społecznym — bez oczeki­
wanych skutków. Jedną z 
przyczyn jest fakt, że głęboko 
zakorzenił się w niektórych 
kręgach nawyk mnożenia prze 
pisów dla załatwiania spraw 
urzędowych. Prowadzi to do 
powstania dodatkowych, nie 
zawsze słusznych zarządzeń, 
przepisów oraz przypisów do 
tych przepisów. Tak najęta 
biurokracja panoszy się, cho­
ciaż już dawno podjęto sporo 
słusznych uchwał (także na 
najwyższym szczeblu), mają­
cych położyć kres przepisoma- 
nii.

Często jeszcze dają o sobie 
znać drastyczne przejawy za­
miłowania do biurokracji. Oto 
w pewnej poznańskiej insty­
tucji właśnie niedawno wy­
szło zarządzenie dyrektora 
sprawie wprowadzenia pisem 
nych zadań dziennych i pro­
wadzenia w tym zakresie ewi 
dencji.

Zarządzenie, mające „u- 
sprawnić” pracę załóg tego 

w burakach pomniejsza opóź­
niony transport tych płodów z 
pól. Remont potrzebnej ma­
szyny wydłużany bywa bra­
kiem części zamiennych; brak 
cementu na rynku pogłębiony 
jest rozlewaniem po placu bu 
dowy zaprawy murarskiej itd, 
itp...

Rozejrzyjmy się w około, a 
możemy tę listę wydłużyć. Za 
pisuje się na niej niechlubnie 
niemal każdy z nas, każdego 
dnia. Szukać przyczyn tego 
wyłącznie w błędach dalekiej 
„góry” i bliższych nam „sze­
fów”, byłoby niedopuszczal­
nym uproszczeniem. Bo cho­
dzi o nasz powszechny styl 
pracy:

W roku bieżącym trzeba bę­
dzie znaleźć dodatkowo pokry 
cie w towarach na 24 miliar­
dy złotych z tytułu podwyższo 
nych rent i płac oraz korzyści 
z obniżki cen. Ta suma stano­
wi niemal 5 procent całorocz­
nych obrotów detalicznych 
handlu. Żeby więc te pienią­
dze miały dla nas rzeczywistą 
wartość, musi proporcjonalnie 
wzrosnąć zaopatrzenie rynku 
w towary, zwiększyć się za­
kres usług dla ludności, pow­
szechnych świadczeń kultural­
nych itp. Jest więc co robić. 
Przede wszystkim jednak — 
głową. W gospodarskim dzia­
łaniu, w walce z marnotraw­
stwem — czasu, energii ludz­
kiej i maszyn, surowca, urzą­
dzeń produkcyjnych — jest na 
dal jeszcze źródło ogromnych 
możliwości, które w pierwszej 
kolejności należy wykorzy­
stać.

ZBILUT SĘK

Usprawnianie na opak
przedsiębiorstwa, zobowiązuje 
wszystkich kierowników budo 
wy i robót do wystawiania na 
specjalnych formularzach 
(wzory podano pracownikom w 
załączeniu) zadań dziennych 
podległemu sobie personelowi. 
Zadania te mają być pisane w 
kilku egzemplarzach, dla któ­
rych należy założyć specjalna 
teczkę. Wszystkie kopie mu­
szą być podpisane przez cały 
personel techniczny danego 
kierownictwa. Kierowników 
zobowiązano ponadto do spo­
rządzania najpóźniej w dwa 
dni od daty wykonania zadań 
— szczegółowych protokołów 
sprawozdawczych. Tak wiec 
kierownik posiadający np. 
średnio 5 osób personelu tech 
nicznego, zmuszony jest wy­
stawić codziennie 5 formula­
rzy zadań dziennych i *yleż 
samo sprawozdań z kontroli 
ich wykonania. Dla graficznej 
przejrzystości owych formula­
rzy wskazano w zarządzeniu, 
które rubryki należy wypeł­
nić długopisem czarnym, któ­
re czerwonym., a które ołów­
kiem, Wypełnianie poszczegól

Kim był Aleksander Ko­
walski? Przeglądam 
krótką rekonstrukcję je­

go życia i osobowości, zawartą 
w niewielkim skrypcie, spo­
rządzoną na podstawie napisa­
nego przez niego życiorysu 
(pół kartki maszynopisu), no­
tatek w ówczesnych pismach, 
jego autentycznych myśli z 
przemówień.

Niewiele tego zostało. Ale 
wystarczająco dużo, aby ta 
biografia pobudziła wyobraź., 
nię swoim dramatyzmem, aby 
kazała, szukać uzupełnień.

„Urodziłem się 14 września 
1908 roku w Warszawie. Oj­
ciec Adam, palacz — kole­
jarz, syn chłopa biedniaka, 
matka Agnieszka z Kraków, 
robotnica, córka chłopa bez 
ziemi” — tak zączyna swój la­
pidarny życiorys A. Kowalski. 
Pracował jako ślusarz. Od 1925 
roku działał w ruchu robotni­
czym. Był kilkakrotnie wię­
ziony i dyskryminowany przez 
ówczesne władze jako komu­
nista. Otrzymał zakaz służby 
wojskowej i uznany był za 
„bezpaństwowca”. W czasie 
okupacji walczył z hitlerowca­
mi w GL i AL i kierował war 
szawską organizacją PPR. Od 
1945 przewodził Związkowi 
Walki Młodych. Ci, którzy go 
pamiętają, mówią: „trudno 
oddzielać ówczesne inicjatywy 
Zarządu Głównego ZWM od 
osobistego wkładu Aleksandra 
Kowalskiego”. W 1948 roku, w 
okresie najaktywniejszego 
działania, odsunięty został od 
czynnego życia politycznego. 
Okazało się, że na zawsze. 
Zmarł bowiem 1 października 
1951 roku.

Wobec rozbitego politycznie 
po wojnie społeczeństwa i 
młodzieży Aleksander Kowal­
ski był zwolennikiem „wy­
ciągniętej ręki”, zwłaszcza wo­
bec młodych. Mówił, że trzeba 
okazać im zaufanie i pomoc w 
znalezieniu miejsca w nowej 
rzeczywistości. W ślad za tym 
ówczesny ZWM podejmował 
konkretne kroki, organizując 
np. wspólne kluby dyskusyj­
ne.

„Młodzież musi być współ­
gospodarzem; musi udowodnić, 
że bierze na siebie obowiązek 
przodowania w produkcji i 
odbudowie”. To jedna z myśli, 
jakie ocalały po Aleksandrze 
Kowalskim. Przytoczę jeszcze 
jedno z jego przemówienia:

Radzieccy geologowie zwró­
cili ostatnio uwagę na 
dość daleko już posunięty 

proces wyczerpywania się bo­
gatych złóż' surowców mine­
ralnych Uralu. Ten najstarszy 
rosyjski ośrodek wydobycia 
rud żelaza, miedzi, niklu, chro 
mu, azbestu, złota, drogich ka­
mieni i innych cennych kopa­
lin, dysponujący dziś potężną 
bazą hutniczo - przemysłową, 
zmuszony jest dowozić coraz 
większe ilości surowców z odle 
głych stron Federacji Rosyj­
skiej, a także innych republik 
ZSRR. Szczególnie uciążliwy i 
podrażający koszt produkcji 
jest zwłaszcza dowóz węgla 
energetycznego i koksującego.

Rząd ZSRR podjął w związ­
ku z tym decyzję przystąpienia 
na szeroką skalę do poszuki­
wawczych prac geologicznych 
w słabiej dotychczas zbada­
nych rejonach Uralu, a szcze-

nych zadań oceniane będzie 
przez kierownika tu skali ocen 
od niedostatecznej do bardzo 
dobrej (?). Ażeby wszyscy 
równo nad, zarządzeniem pra­
cowali, dział administracyjno- 
socjałny ma obowiązek zamó­
wić i zmagazynować odpowie­
dnią liczbę formularzy, nato­
miast dział produkcji ma dwa 
razy w roku przeprowadzić 
kontrolę wykonania poleceń.

Mimo najlepszych, być mo­
że, intencji —- cel, jakim by­
ło zapewne usprawnienie pro 
dukcji — nie zostanie osiągnię 
ty. Owo zarządzenie prze­
kształca przedsiębiorstwo w 
szkółkę, w której część pra- 
cowników nie ma nic lepszego 
do roboty jak wypisywanie so 
bie pisemnych poleceń, sta­
wianie ocen za ich. wykonanie 
i wzajemne wpisywanie na­
gan — do dzienniczków, 
bo i takowe w tym przedsię­
biorstwie istnieją.

Więcej takich zarządzeń, a 
przestaniemy narzekać na nu­
dę w przedsiębiorstwach. Zaś 
kierownicy — zamiast my­
śleć nad wprowadzaniem w ży

Z tradycji ruchu młodzieżowego

„Trzeba, żebyśmy powiedzieli 
młodzieży: taki będzie twój 
dom, jaki sobie zbudujesz, ta­
ka będzie twoja dola, jaką so­
bie stworzysz. Kowalem losu 
kraju i twojej własnej doli 
jesteś ty”. Te myśli się nie 
zestarzały.

Warto obecnie, 26 lat po 
powstaniu ZWM w Wielko- 
polsce, przypomnieć imię 
Aleksandra Kowalskiego — 
działacza, którego osobowość, 
myśli, idee, styl pracy — wy­
warły na pewno wpływ na 
charakter ZWM. Był on twór-

Pamięci 
przywódcy

ZWM

cą dobrych tradycji, wartych 
przypomnienia i kontynuowa­
nia. Warto ocalić od zapomnie 
nia piękne dzieje organizacji 
młodych ludzi, zjednoczonych 
pragnieniem budowy zniszczo­
nego kraju.

Zasadnicza Szkoła Zawodo­
wa przy „Wiepofamie” w 
Poznaniu otrzyma w tym ro­
ku imię Aleksandra Kowal­
skiego. Stanie się tak nie bez 
racji, bo on to właśnie wystą­
pił już przed ćwierćwieczem 
z projektem utworzenia szkół 
przysposobienia przemysłowe­
go dla młodzieży bez zajęcia i 
kwalifikacji. Realizował ten 
pomysł z uporem. Wielu dzisiej 
szych specjalistów zaczynało 
edukację w szkołach jego kon 
cepcji-. To on pierwszy dał po­
czątek do dziś działającym z 
powodzeniem ochotniczym huf 
com pracy. A gdy utworzył 
młodzieżowy Batalion Odbudo 
wy Warszawy, troszczył się o 
to, by pracownicy Batalionu 
otrzymali kwalifikacje.zawodo 

Ural jakiego nie znamy
golnie w jego północnej czę­
ści, obejmującej w przybliże­
niu połowę całego uralskiego 
pasma gór.

Wstępne hipotezy i szacunki 
pozwalają spodziewać się w 
tych rejonach ogromnych zaso 
bów surowcowych. M. in. w 
odległości około 300 kilome­
trów na północ od miejscowoś 
ci Połunocznoje geologowie od 
kryli złoża dobrego węgla bru 
natnego oceniane szacunkowo 
na 15 miliardów ton. W tych 
samych północnych, częściowo 
już polarnych, rejonach Uralu 
natrafiono ostatnio również na 
złoża wysokoprocentowych rud 
chromu — metalu używanego 
jako domieszka do stali, w 
przemyśle chemicznym, zwła­
szcza farbiarskim oraz do wy­
robu ognioodpornych materia­

cie nowości technicznych i 
nadzorować techniczną pra­
widłowość wykonywanych ro­
bót — otrzymają, być może, 
fartuszki z zarękazokami, dłu­
gopisy czarne i czerwone, spe­
cjalne ołówki i gumki, linij­
ki i dziurkacze. I tymi re- 
kwizytami dawać będą świa­
dectwo swej funkcji kierow­
nika.

Personel otrzymujący do wy 
konania zadania dzienne też 
może-, (musi!) przestać myśleć 
samodzielnie, bowiem okt. 3 
owego zarządzenia zabrania 
wykonywania jakichkolwiek 
zadań, nie objętych formula­
rzem. A co będzie w przypad­
ku jakiejś awarii, czy innych 
nieprzewidzianych wydarzeń?

Spójrzmy jeszcze na tę biu­
rokratyczną twórczość z inne­
go punktu widzenia. Z przy­
bliżonych obliczeń wynika, że 
jed.no tylko kierownictwo w 
omawianym, przedsiębiorstwie 
będzie rocznie potrzebować 
3050 arkuszy papieru powie- 
laczowego (305 dni X 2 egzem­
plarze 5 pracowni kó w). W 
skali przedsiębiorstwa zużyje 

we i możność życiowego awanj 
su.

O nadaniu imienia szkole 
przy „Wiepofamie” informuję 
jej dyrektor — Jerzy Priebe:

— Mieliśmy do wyboru kik 
ka propozycji, ale wybraliśmy; 
właśnie Aleksandra Kowalą 
skiego. Jest on mi bliski, bę 
działałem w organizacji, któ-j 
rą on kierował. Sądzę, że łan 
twiej dzięki temu zbliżyć go 
młodzieży. Uroczystość nada-? 
nia imienia nastąpi niecni 
później, ale zaczniemy przygo-, 
towywać się do tego już teraz, 
z okazji rocznicy ZWM, która 
zbiega się z 10-leciem istniej 
nia Zespołu Szkół Zawodo­
wych „Wiepofamy”.

Na czym będą polegać tę 
przygotowania? Imię szkoły^ 
wyjaśnia rozmówca, nie może 
być pustym dźwiękiem) 
Wszyscy winni dobrze wie-? 
dzieć, kim był Aleksander Ko-j 
walski. Dla dawnych działaj 
czy ZWM pozostanie on niey 
wątpliwie wybitną postacią 
polskiego ruchu młodzieżowe-: 
go po wojnie. Ale zapomniano* 
o nim. Dlatego trzeba będzie 
kilku miesięcy pracy dydaktyk 
cznej i wychowawczej, aby ożyj 
ła jego pamięć wśród młodziej 
ży. Historii ruchu młodzieżo-ś 
wego i Aleksandrowi Kowala 
skiemu poświęci się lekcje wy, 
chowawcze w ciągu kilku mie 
sięcy. Ponieważ w Poznaniu 
brakuje źródłowych materia-’ 
łów i dokumentów, a jest wie-’ 
lu ludzi, którzy pamiętają 
Aleksandra Kowalskiego, więc 
uczniowie będą się z nimi spo 
tykać i rozmawiać. Sami będą 
próbowali zbierać materiały.- 
Jest ich więcej w Warszawie, 
więc też uczniowie wybiorą 
się tam na wycieczkę, do Mu­
zeum Polskiego Ruchu Rewoj 
lucyjnego. Wezmą też udział w. 
konkursie na temat: Aleksan-? 
der Kowalski czołowym dzia­
łaczem ruchu młodzieżowego 
w PRL. Uczniowie spróbują 
ponadto wykonać tablicę pa^ 
miątkową swojego patrona.

Młodzież odczuwa głód 
autorytetów. Ale wymaga 
autorytetów niewątpliwych. 
Do takich należy postać 
Aleksandra Kowalskiego.

MARCIN BAJEROWICZ 

łów dla hutnictwa. Stwierdzo 
no też zaleganie bogatych złóż 
boksytów — surowca do wy­
robu aluminium oraz nisko i 
średnioprocentowych rud żela­
za ocenianych co najmniej na 
7 miliardów ton. Zagospodaro­
wanie tych nowych potencjał 
nych zagłębi wymagać będzie 
jeszcze szczegółowych prac 
geologicznych i kartograficz­
nych oraz podstawowego uzbro 
jenia tćrenu, a zwłaszcza bu­
dowy kolei i dróg bitych.

Jeden z instytutów nauko­
wo-badawczych w Swierdłow 
sku opracował już kilka wa­
riantów budowy sieci komu­
nikacyjnej na bezdrożach Ura­
lu północnego, a m. in. prze­
szło 700-kilometrowej linii ko 
lejowej. (AR)

się go około 18 300 arkuszy... 
A na nadmiar papieru nie mo 
żerny się przecież uskarżać. 
Przeciwnie.

Zrozumiałe, że wypełnianie 
tych tysięcy arkuszy prowa­
dzi do zaniedbywania innych, 
ważniejszych, merytorycznych 
zadań. To zaś przynieść mo­
że tyłko straty. Na to gospo­
darka nasza nie może sobie 
pozwolić. Szczególnie teraz, 
gdy nowe kierownictwo par­
tii apeluje o pełną mobiliza­
cję załóg.

Nikt, kto chce rzetelnie 
wykonywać swoje obowiąz­
ki, nie mógłby się zgodzić z 
tak zbiurokratyzowaną pracą. 
Taka organizacja jest sprzecz 
na z zasadami gospodarowa­
nia potencjałem ludzkim.

F. K.
(Nazwisko i adres do wy­
łącznej wiadomości re­

dakcji)

PS. Nie podaje nazwy przedsię 
biorstwa, o którym niszę w moim 
liście, gdyż sadzę, że potnysłodaw 
ca odszuka siebie w tej publika­
cji i poweźmie odpowiednie de­
cyzje dla zlikwidowania w swej 
instytucji nadmiernej pisaniny.
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Bank pomaga rolnikom

KREDYTY CZEKAJĄ...
Jak wygląda sprawa kre­

dytowania rolnictwa w 
województwie poznań­

skim; czy w bieżącym roku 
w grę wchodzą większe niż 
w latach poprzednich sumy? 
— z tym pytaniem zwróciliś­
my się do dyrektora Oddziału 
Wojewódzkiego Banku Rolne­
go — Eugeniusza Sztutasa.

Więcej niż planowano
W odpowiedzi usłyszeliśmy, 

iż Bank Rolny nie miał i nie 
ma trudności z uzyskaniem 
potrzebnych na kredytowanie 
rolnictwa wielkopolskiego fun 
duszów. Corocznie zapewnia 
się odpowiednią sumę kredy­
tów, w razie potrzeby powięk­
sza się ją. aby w pełni zaspo­
koić potrzeby rolników. W 
roku 1970 udzielono indywi­
dualnym gospodarzom 345 min 
zł kredytów długotermino­
wych, to znaczy o 30 min zł 
więcej niż pierwotnie zakłada 
no w planie. Podobnie postą­
piono w wypadkp rolniczych 
spółdzielni produkcyjnych, któ 
rym przydzielono pożyczki 
długoterminowe na sumę 336 
min zł (o 40 min zł więcej niż 
było w planie).
Chodziło tu o to. aby gospodar 

ka zespołowa zakończyła pro­
wadzone w minionej pięcio­
latce inwestycje, głównie w 
zakresie budownictwa miesz­
kaniowego i inwentarskiego. 
Przedłużanie rozpoczętych in­
westycji opóźniłoby planowa­
ny rozwój hodowli bydła i 
trzody chlewnej. Chodziło rów 
nież o szybszą poprawę wa­
runków mieszkaniowych i so­
cjalnych członków spółdzielń 
produkcyjnych.

Najwięcej, bo blisko 8.5 tysiąca, 
pożyczek długoterminowych przy­
znano właścicielom gospodarstw 
powyżej 5 hektarów. Najczęściej 
zaciągano kredyt w wysokości 35 
— 45 tys. zł.

FILM

Dyplomacja 
uśmiechów

„PANI AMBASADOR" — film 
produkcji radzieckiej. Scenariusz: 
Ariadna i Piotr Tur. Reżyseria: 
Georgij Natanson. Wykonawcy: 
Jelena Kolcowa — Julia Borisowa, 
król — Anatolij Ktorow, przemy­
słowiec Helmer — Gunar Cilinskij, 
hrabina Runge — Ada Lundver, rad 
ca ambasady Morozow — Jurij Pu 
zyriow, sekretarz osobisty amba­
sadora, Kristina Sorenson — Jew­
gienija Kozyriewa, Klimów — Ni­
kołaj Timofiejew, minister spraw 
zagranicznych — Anta Eskola, mi­
nister z sąsiedniego kraju — Vol- 
demar Pango, ambasador Nie­
miec — Artur Dimiters, dziadek 
Gunnar — Helmut Vaag.

W filmie ta pierwsza w histo­
rii dyplomacji kobieta-am- 
basador nazywa się Kolco­

wa. W rzeczywistości idzie o 
Aleksandrę Kołłontaj, wybitną 
rewolucjonistkę, przyjaciółkę Le­
nina, która była po rewolucji am 
basadorem Związku Radzieckie­
go w Norwegii i Meksyku, a po­
tem w Szwecji. Właśnie ten osta 
tni okres jej dyplomatycznej mi­
sji przedstawiono w filmie. Oczy 
wiście nie trudno się domyśleć, 
że owo .,jedno z państw Eu­
ropy północnej" z królem jako 
głową państwa to Szwecja, że 
ów „sąsiedni kraj", będący w 
sojuszu z hitlerowskimi Niemca­
mi, a w stanie wojny z ZSRR to 
Finlandia. Geografia i historia 
zaszyfrowane są tu tak właśnie, 
aby widz bez większego zasta­
nowienia domyślał się tego, co 
trzeba i rozumiał wszystko.

Dlaczego więc w ogóle te szy 
fry, dlaczego nie zrobiono po 
prostu filmu biograficznego o 
Aleksandrze Kołłontaj? Między 
innymi dlatego że film obejmu­
je jeden tylko okres życia i je­
den tylko aspekt działalności czło 
wieka o tak bogatym i bujnym ży­
ciorysie jak,ta rewolucjonistka, pu 
blicystka. płomienny trybun lu­
dowy, pierwszy komisarz ludo-

Rolnicy indywidualni brali­
by chętniej kredyty długoter­
minowe, gdyby mieli większe 
możliwości nabycia materia­
łów budowlanych. Znane ‘trud 
ności w roku ubiegłym nie 
zachęciły rolników do składa­
nia wniosków o pożyczki na 
rok bieżący. W Banku Rol­
nym jest zaledwie 700 podań 
na sumę 35 min zł, a do dys­
pozycji rolnictwa indywidual­
nego przeznacza się w roku 
1971 sumę 348 min zł, więcej 
niż rozdzielono kredytów dłu­
goterminowych w roku ubieg­
łym.

Udogodnienia dla rolników
W roku bieżącym, jak w 

ubiegłym, przychodzi się, z po­
mocą tym rolnikom, którzy z 
uzasadnionych przyczyn nie 
mogą na bieżąco spłacać zadłu 
żeń kredytowych. Stosuje się 
odroczenia na wniosek zainte­
resowanych. Na ogół wielko­
polscy rolnicy starają się w 
terminie spłacać długi. W 
ubiegłym roku na 220 min zł, 
przypadających płatności z te­
go tytułu pokryli 209 min zł. 
Podczas przeprowadzanych 
kontroli nie stwierdzono też. 
poza nielicznymi przypadka­
mi, niecelowego zużytkowania 
przyznanych kredytów długo­
terminowych.

Zapowiedziane na rok bieżący 
posunięcia w polityce rolnej, jak 
zwiększenie dostaw materiałów 
budowlanych dla wsi, dodatko­
wych kredytów, zapewne skłoni 
rolników wielkopolskich do inwe­
stowania w budownictwo inwen­
tarskie. Warto tu przypomnieć, 
że określone przepisami kategorie 
inwestujących w takie budowni­
ctwo gospodarstw są uprawnione 
do ulg w świadczeniach finanso­
wych na rzecz państwa, o czym 
winny poinformować zaintereso-

wy - kobieta w rządzie kiero­
wanym przez Lenina. Więc taka 
koncepcja nie odpowiada wymo­
gom filmu biograficznego — mó 
wią twórcy obrazu.

Osobiście jednak sądzę, że 
twórcy zawahali się chyba, czy 
podołają odpowiedzialności po­
kazania tak bogatej postaci jak 
Kołłontaj. I słusznie się zawaha 
li. Film ogląda się nieźle, bo ak­
cja dzieje się w ciekawych cza­
sach i opowiada o ciekawych lu 
dziach i zdarzeniach. Jednakże 
dyplomacja w wydaniu pani Kolco 
wej niewiele chyba ma wspól­
nego z rzeczywistością. Ta pięk­
na, elegancka i dowcipna kobie­
ta zdobywa sobie sztokholmski 
światek dyplomacji i polityki 
głównie jak się zdaje zaletami 
typu towarzyskiego, a swoje suk 
cesy dyplomatyczne osiąga głów 
nie za pomocą uśmiechów. Nie­
zbyt to odpowiada nowoczesnej 
dyplomacji, w której tego typu 
zalety pomagają, lecz nie są pierw 
szorzędne. Zupełnie nie odczu­
wa się tego, że to potęga ZSRR 
przede wszystkim budzi ten res­
pekt wobec posła radzieckiego, 
a nie jego wdzięk osobisty i os­
try język.

Że hitlerowscy dyplomaci za­
chowywali się niekiedy jak gang 
sterzy, że prowokacja i kłamstwo 
należały do ich stałego reper­
tuaru to wiemy z historii. Jed­
nakże nie wydaje nam się. by ci 
kłamcy i prowokatorzy byli tak 
naiwni, jak Niemcy pokazani w 
tym filmie. To druga sprawa 
szczególnie rażąca.

Jak powiedzieliśmy, film daje 
sie oglądać ze względu na cie­
kawą fabułę. Ciekawie też wy­
korzystano w nim autentyczne 

wanych rolników gromadzkie ra­
dy narodowe.

Z dużą niecierpliwością 
oczekuje się decyzji w spra­
wach rozszerzenia kredytowa­
nia zakupu gospodarstw przez 
młode małżeństwa. Ten postu 
lat, wysuwany na licznych 
spotkaniach i naradach w na­
szym województwie, a także 
w innych rejonach kraju, roz­
ważany jest przez czynniki 
kompetentne i decyzje zapew 
ne niebawem zapadną. Umoż­
liwiłoby to szybsze zagospoda 
rowanie wielu podupadłych 
gospodarstw, których państwo 
nie może z różnych powodów 
przejąć od starszych, czy scho 
rowanych, rolników.

Dla rzemiosła i ogrodnictwa
Niezależnie od omawianej 

wyżej formy kredytowania 
rolnictwa, wymieńmy także 
pożyczki średnioterminowe, 
przyznawane przeważnie na 
8 — 10 lat, a rozprowadzane 
za pośrednictwem placówek 
spółdzielczości oszczędnościo­
wo-pożyczkowej.

W ubiegłym roku przydzielono 
rolnikom indywidualnym woje­
wództwa poznańskiego ponad 130 
min zł. Kredyty te, wyżej opro­
centowane od długoterminowych 
(4 procent) przyznaje się na zakup 
maszyn i sprzętu rolniczego, mo­
dernizację i remonty budynków 
inwentarskich, na zakup bydła 
itp. Na rok bieżący przewidziano 
sumę 145 min zł. Przeznacza się 
też stosowne kredyty na zakłada­
nie nowych i powiększanie gospo­
darstw ogrodniczych.

Na pełne zaspokojenie po­
trzeb kredytowych może li­
czyć w tym roku, podobnie 
jak w ubiegłym, rzemiosło 
wiejskie i miasteczkowe — 
na budowę i rozbudowę war­
sztatów usługowych, pawilo­
nów gastronomicznych itp.

MARIA POLCYNOWA 

kroniki z czasów, w których roz 
grywa się akcja, m. in. z okresu 
II wojny światowej.

MIECZYSŁAW SKĄPSKI

T A D f U 8 7 K R A 8 Z E W S K 

. skradziony
— Nieprzyjemne? — zaniepokoił się Zaręba — Wystarczy już 

ich chyba na nasze skromne wymagania?!
— Wygląda, że to dopiero początek... Nie słyszeli państwo 

jeszcze o samobójstwie Czaplickiego?
— Co pan mówi?!
Wiadomość zakomunikowana w tak lakoniczny sposób wy­

warła na obojgu wstrząsające wrażenie. Dorota przybladła 
i straciła na chwilę zupełnie zaczepno-wyzywającą minę. Za­
ręba usiadł szybko na najbliższym krześle, wyciągnął z kie­
szeni chusteczkę i wytarł nią okryte drobnymi kropelkami po­
tu czoło.

— To okropne! Biedna pani Flora! Przecież chyba...
— Kiedy to się stało? — słabym głosem zapytał Zaręba.
— Prawdopodobnie dziś w nocy. Wystrzałem z rewolweru...
Czy państwo nie znają obecnego miejsca pobytu jego żo­

ny? ,
— Ale skąd? — szybko odpowiedział Zaręba — Nie utrzy­

mujemy towarzyskich kontaktów... Raczej sąsiedzka znajo­
mość z daleka...

— Ja przypadkowo wiem, dokąd wyjechała... — niespodzie­
wanie oświadczyła Dorota.
- Ty, Doroto, skąd? - dyrektor Zaręba był widocznie nie­

przyjemnie zaskoczony.
- Mniejsza z tym! Wytłumaczę ci to później tatku. Wiem, 

że pani Flora nie mogła dłużej wytrzymać życia z mężem, bo 
urządzał jej przykre sceny. Uciekła od niego i wyjechała do 
swoich krewnych. Jest w Puszczykówku pod Poznaniem.
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— Bardzo jestem pani wdzięczny za tę wiadomość. Należy 
ją przecież jednak zawiadomić o śmierci męża. A, zdaje się 
— porucznik spojrzał w stronę schodów wiodących na piętro 
— że to inżynier Stępień?...

Po schodach schodził z góry młody, trzydziestoletni może 
mężczyzna w szarym sportowym ubraniu, wysoki, przystojny, 
o buinej blond czuprynie i niezbyt regularnych, lecz sympa­
tycznych rysach twarzy.

— Tak! To inżynier Stępień — odpowiedział szybko, z lek­
kim pomieszaniem Zaręba. — Panowie się poznają! Pan po­
rucznik zechce pewnie urządzić przesłuchanie, więc ja na ra­
zie nie będę, zdaje się, potrzebny? Pójdę tedy do swojej pra­
cy.

Skwapliwie skorzystał z możliwości wycofania się z hallu 
i poszedł szybko do kancelarii, nie witając się nawet z inży­
nierem Stępniem. Odsuwał w ten sposób — wykorzystując, ja­
ko w pełni zrozumiały pretekst, obecność obcego człowieka 
— niezbyt dlań miłą chwilę oficjalnego ogłoszenia swej zgo­
dy i przyjęcia Stępnia do rodziny, jako zięcia.

Oębowicza zdziwił ten manewr Zaręby, nie znalazł jednak 
powodu do protestu. Witając się z inżynierem, mocno uści­
snął mu dłoń i zauważył, że ten skrzywił się lekko z bólu.

— Oo, przepraszam! Zdaje się, że uraziłem pana. Pan ma 
skaleczoną rękę?
- Drobiazg! - odpowiedział tamten, siląc się na uprzejmy 

uśmiech. — Skaleczyłem się naprawiając motor.
- Mam niemądry zwyczaj mocnego ściskania ręki przy po­

witaniu — usprawiedliwił się Dębowicz.
- Mówił mi coś Jankowiak - inżynier zmienił temat rozmo­

wy ale nie bardzo rozumiem... że milicja chce mnie przesłu­
chać9 Czy pan porucznik jest oficerem milicji?

— Tak jest! Jestem oficerem służby śledczej!
— Bo nie wiesz nic, Szymonie, że zdarzył się u nas wypa­

dek kradzieży. Akurat w nocy z wtorku na środę została ukra­
dziona „Dziewczyna z dzbankiem" — wtrąciła się do rozmowy 
Dorota.

cdn.
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II Ogólnopolska Spartakiada Młodzieży

Trzy dyscypliny w Wielkopolsce
Największą tegoroczną imprezą sportową będą bez wątpienia fi­

nały II Ogólnopolskiej Spartakiady Młodzieży, które w zależności 
od konkurencji, toczyć się będą głównie na Śląsku i w Wielkopol­
sce.
Spośród 11 tysięcy młodych spor 

towców, którzy staną na starcie 
finałów II Spartakiady, niespełna 
2 tysiące walczyć będzie w naszym 
województwie. Tutaj odbędą się 
bowiem finały w wioślarstwie, ka­
jakarstwie i kolarstwie torowym. 
Na Jeziorze Maltańskim będzie­
my świadkami spartakiady wioś­
larskiej od 23 do 26 lipca z udzia­
łem około 900 osób, spartakiady ka 
jakowej od 27 do 30 lipca z udzia 
łem około 720 osób. W tym samym 
terminie co kajakarze toczyć będą 
pojedynki na torze kaliskim kola-

Trójmecz lekkoatletyczny 
USA ■ ZSRR - Reszta świata

W dniach 2—3 lipca br. w 
Berkeley (Płd. Kalifornia) odbę­
dzie się trójmecz lekkoatletyczny 
USA — ZSRR — „Reszta świata”.

Drużyna „reszty świata” składać 
się będzie z zawodników wszyst­
kich kontynentów, zaproszonych 
do udziału w meczu przez AAU.

Reprezentacja USA wyłoniona 
zostanie natomiast po mistrzost­
wach krajowych, które zostaną 
rozegrane przy końcu czerwca w 
Eugens.

Jak podał AAU, w połowie lip­
ca drużyna Stanów Zjednoczo­
nych zmierzy sie z reprezentacją 
Afryki. AAU zapewnia, iż w tym 
roku dojdzie także do meczu Ame 
ryka — Europa. Ma się on odbyć 
w dniach 20—21 sierpnia w jed­
nym z miast Stanów Północnych.

PAP

Pływacy WSR 
wicemistrzami

Reprezentanci poznańskiej WSR 
startowali w I Pływackich Mi­
strzostwach Wyższych Szkół Rol­
niczych, które odbyły się na ba­
senie w Pałacu Kultury i Nauki 
w Warszawie. Studenci poznań­
skiej WSR odnieśli duży sukces, 
zdobywając w punktacji kobiet 
i mężczyzn tytuł wicemistrza Pol 
ski Wyższych Szkół Rolniczych:

W wyścigu na 100 rn st. dowol­
nym kobiet zwyciężyła Elżbieta 
Maćkowiak WSR Poznań 1.21,3 
przed Elżbieta Czyż WSR Poznań 
1.22.3, a na 100 m st. klasycznym 
Izabella Luboińska WSR Poznań 
1.40,9 przed Anna Krobicką SGGW 
1.44.2. Drugie zwycięstwo zanoto­
wała Elżbieta Maćkowiak w wysci 
gu na 100 m st. grzbietowym 1.31,6.

50 m st. motylkowym wygrała 
1. Elżbieta Czyż 0.45.9, przed 2. Iza­
bella Luboińska 0.47,5, obie z WSR 
Foznań. Sztafeta 4X50 ni st. 
zmiennym kobiet także zakończy­
ła sie zwycięstwem WSR Poznań 
2.50,1. W łącznej nunktacji konku 
rencji kobiecych wygrała WSR Po 
znań 113 nkt. nrzed ŚSGW W-wa 
108 pkt.. a w konkurencjach męs­
kich SGGW W-wa 124 pkt. przed 
WSR Wrocław 80 pkt. i WSR Po­
znań 73 pkt.

Punktacja zespołowa kobiet i 
mężczyzn: 1. SGGW Warszawa — 
232 Pkt.. 2. WSR Poznań -- 136 pkt., 
3. WSR Olsztyn — 122 pkt. Star­
towało 7 uczelni.

Komunikaty
Sekcja bokserska Olimpii orga­

nizuje kurs dla początkujących. 
W związku z tym zapisy chętnych 
chłopców urodzonych w latach 
1953—1958 chcących uprawiać boks 
przyjmuje się w hali przy ul. Fro 
mienistej, podczas zajęć we wtór 
ki i czwartki w godz. od 17 do 
18.30 i w soboty od godz. 16 do 
17.30, 

rze torowcy. Kalisz gościć będzie 
około 290 osób.

Sprawny przebieg spartakiady 
wymaga oczywiście solidnego przy 
gotowania, o co zadba komitet or­
ganizacyjny powołany przed kil­
ku dniami w Poznaniu. Przewod­
niczącym komitetu jest Witold Ste 
fanowski, wiceprzewodniczący Pre 
zydium WRN a zastępcami Jerzy 
Kiszyński przewodniczący WKKF1T 
oraz Jan Bartkowiak — wicekura 
tor OSP.

Bardzo solidnie przygotowuje 
się do spartakiady Kalisz. Tor ko- 

। larski uległ dalszej przebudowie, 
szczególnie zaplecze, a jak zapew 
niają przedstawiciele miejscowych 
władz, postarają się zainstalować 
sztuczne oświetlenie toru jeszcze 
przed imprezą. W inwestycji tej, 
wykonywanej częściowo w czynie 
społecznym, partycypować będzie 
również WKKF1T. (d)

Rewanże 
w Pucharze Polski 
W najbliższą niedzielę rozegrana 

zostanie rewanżowa runda ćwierć­
finałowych spotkań o Puchar Pol­
ski. Największą niespodzianką by­
ła wysoka porażka mistrza Pol­
ski Legii z Zagłębiem 1:4. W re- 

, wanżu, choć wojskowi walczyć bę 
da. na własnym boisku, trudno im 
będzie odrobić straty. Znacznie 
większe szanse awansu do półfina 
łu mają Ruch i GKS, które są w 
stanie zrewanżować się za porażki 
po 0:1 w Rybniku 1 Tarnowie z 
nawiązką. Pewniakiem jest nato­
miast Górnik Zabrze, który wy­
grał pierwszy mecz 3:1. Świetna 
forma potwierdzona w meczu z 
Manchester City stawia ten zespół 
w roli zdecydowanego faworyta w 
warszawskim pojedynku z Gwar­
dią. (omb)

Jeszcze raz o regulaminach PE i PZP
Puchar Europy i Puchar Zdo­

bywców Pucharów to dwa najpo­
ważniejsze turnieje europejskiego 
piłkarstwa klubowego. W pierw­
szym z nich startują mistrzowie 
poszczególnych krajów. W drugim 
natomiast zdobywcy krajowych 
pucharów. Prawo udziału w roz­
grywkach mają również zwycięz­
cy poprzedniej edycji PZP i FE. 
Stąd też w terogorocznych roz­
grywkach Pucharu Europy startu­
ją dwie drużyny holenderskie — 
Feijenoord (już wyeliminowany) 
— jako obrońca pucharu z roku 
ubiegłego i Ajax Amsterdam — 
mistrz Holandii w poprzednim se 
zonie. Na tych samych zasadach 
biorą udział w bieżących rozgryw­
kach Pucharu Zdobywców Pucha­
rów dwa zespoły angielskie — Man 
cheser City — obońca PZP i Chel 
sea — zdobywca Pucharu Anglii w 
r. ub.

Regulamin rozgrywek obu pu­
charów jest taki sam. O awansie 
decydują wyniki obu spotkań. W 
wypadku dwóch zwycięstw czy 
zwycięstwa i remisu jednej z dru­
żyn sprawa jest prosta. W wypad­
ku podziału punktów decyduje 
lepsza różnica bramek. W ostat­
nich latach regulamin pucharów 
wprowadził zasadę podwójnego li­
czenia goli strzelonych na wyjeż- 
dzie. Jest ona stosowana jednak 
wyłącznie wtedy, gdy po dwóch 
meczach suma bramek rywalizu­
jących drużyn jest jednakowa nn. 
1:1, 2:2, 3:3... wówczas zespół, któ-

Hokejowe mistrzostwa świata
Polska-Norwegia 8:1

Polscy hokeiści, po środowej^ 
niespodziewanej porażce z Japo­
nią, we czwartek zrehabilitowali 
się w pełni, gromiąc silny zespół 
Norwegii 8:1 (0:0, 5:0, 3:1). Bramki 
dla Polski zdobyli: Ziętara w 25 
min., J. Słowakiewicz w 27, Cho­
waniec w 28, Białynicki w 30, To­
karz w 32, J. Stefaniak w 49, Fryź 
lewicz w 54, Ziętara w 56 min. 
Dla Norwegii jedyną bramkę zdo­
był w 58 min. R. Jansen. (omb)

F. Szuberta 
ponownie zwycięzcą

W bardzo ciężkich warunkach' 
atmosferycznych przebiegają V 
zimowe zawody spadochronowe o 
Puchar redakcji „Żołnierza Pol­
skiego” i „Walki Młodych”.

W klasyfikacji indywidualnej 
po raz trzeci zwycięzcą zimowych 
zawodów spadochronowych jest 
Franciszek Szuberla ,z WKS „Wa­
wel” — Kraków 979,8 pkt., przed 
Władysławem Koźmińskim (WKS 
„Śląsk”) — 967,4 pkt. i Januszem 
Osieckim (Wojska Obrony Po­
wietrznej Kraju W-wa) 955,9 pkt.

Klasyfikacja drużynowa po czte 
rech konkurencjach: 1. WKS Wa­
wel 3587,3 pkt., 2. WKS Śląsk' 
3498,6 pkt., 3, WOPK W-wa 3424,4 
pkt. (omb)

Trafankowska VII 
w Czechosłowacji

Z Czeskich Budziejowlc powróci­
ły nasze reprezentantki w gimna­
styce artystycznej, które uczestni­
czyły tam w silnie obsadzonym 
turnieju z udziałem ekip Bułgariij 
CSRS, NRD, Węgier i Polski.

Znakomitą formę zademonstrowa 
ła jedna z faworytek tegorocz­
nych mistrzostw świata w Hawa­
nie — 22-letnia Krasymira Filipowa 
(Bułgaria). Zwyciężyła ona we 
wszystkich konkurencjach. W wie­
loboju Bułgarka zgromadziła 29.30 
pkt.

Z dwójki Polek, siódmą pozycję 
wywalczyła Dorota Trafankowska 
— 27,75 pkt. (omb) 

ry strzelił na wyjeździe jedną (lub’ 
więcej) bramek otrzymuje premię^ 
gdyż liczą się one podwójnie.

W jakiej sytuacji znajdują się 
więc Górnik i Legia. Drużyna za­
brzańskich górników wygrała u 
siebie z Manchester City 2:0 i je­
śli nawet przegra w meczu rewan 
żowym różnicą jednej bramki, ma 
zapewniony awans. W wypadku 
wyniku 0:2 (łożnica bramek 2:2) 
sędzia zarządzi dogrywkę 2 X 15 
min., a jeśli ona nie da rezultatu, 
decydować będą rzuty karne. Wy­
niki 1:3. 2:4, 3:5, 4:6 ... dają awans 
Polakom, których bramki na wy­
jeździe liczyłyby się podwójnie. 
Każda porażka trzema bramkami 
awansuje zespół Manchesteru.

Legia natomiast by awansować 
musi wygrać koniecznie różnicą 
dwóch bramek. Rezultat l:o dla 
Legii doprowadzi do dogrywki. 
Każde inne zwycięstwo Legii róż­
nica jednej bramki 2:1. 3:2, 4:3 
daje awans Hiszpanom dzięki zasa 
dzie podwójnego liczenia bramek 
na wyjeździe. Również w dogryw­
ce obowiązuje zasada premiująca 
zespół grający na wyjeździe. W wy 
padku więc remisu w dodatko­
wym czasie gry (1:1, 2:2, 3:3...) do 
dalszej rundy awansuje zespół gra 
jący ten mecz na wyjeździe.

Zasada mecz — rewanż obowią­
zuje do półfinałów włącznie. Dru­
żyny, które zakwalifikują się do 
finału, graja już tylko jeden mecz 
na neutralnym terenie. Zwycięzca 
zdobywa puchar, (omb)
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KOMUNIKAT
WIECZOROWE STUDIUM CHEMII 

DLA PRACUJĄCYCH
Uniwersytetu im. Adama Mickiewicza 

w Poznaniu

ogłasza rekrutację
na I rok studiów.

O przyjęcie na w. wym. Studium ubiegać 
się mogą osoby posiadające świadectwo 
dojrzałości, uprawniające do podjęcia 
nauki w szkołach wyższych oraz co naj­
mniej 2-letni staż pracy zawodowej.

Studia mają charakter technologiczny i trwają 
12 semestrów, a absolwenci otrzymują tytuł 

magistra - inżyniera chemii.
Zajęcia na Wieczorowym Studium Chemii od­
bywają się w godzinach popołudniowych i wie­
czorowych co umożliwia zdobycie wyższego wy­
kształcenia bez przerywania pracy zawodowej.

PODANIA KANDYDATÓW PRZYJMUJE
Sekretariat Wieczorowego Studium Chemii przy 
Instytucie Chemii UAM w Collegium Chemicum. 
Poznań, ul. Grunwaldzka 6, II piętro (codzien­
nie w godz. od 8—14, w poniedziałki do 16.30).

Termin składania podań upływa 
z dniem 15 kwietnia 1971 r.

K1610

Przedsiębiorstwo Spedycji Krajowej 
Oddział w Poznaniu

oferuje do sprzedaży, po naprawie

CZTERY WÓZKI PLATFORMOWE
produkcji krajowej, 

o napędzie elektrycznym 
typu Ek-2d, 

o ładowności 2.000 kg. 
Cena za jednostkę w granicach 

od 11 do 16 tys. złotych.
Bliższych informacji udzielić może Dział Tech 
niczny O/PSK — ul. Towarowa (wolne tory) — 
w godzinach od 7—15. Nr telefonu pocztowego 
589-01, wewn. 76 lub telefon kolejowy nr 53-67 

K1440

W Praca Galika
Sprzedam szafę 3-drzwio 
wą, wysoki połysk. Tel.

Spółdzielnia Inwalidów „XX-lecia PRL
w

1.

2.

Potrzebna gosposia samo­
dzielna do prowadzenia 
domu na stałe lub docho­
dząca. Poznań, Orężna 7
tel. 67-31-37. 546g
Potrzebna pomoc, chętme
z prowincji. Dobra
ca. 
m.

Dzierżyńskiego
Dła- 
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Technik chemik poszuku 
je pracy. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
?26g.
Przyjmę panią do rocz­
nego dziecka na 6 go­
dzin dziennie. Ul. Wolsz-
tyńska 5 m. 3. 72g
Posiadam , prawo jazdy 
kat. II, przyjinę pół eta­
tu na taksówkę. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 82g.
Studentów Politechniki — 
konsultacje geometrii wj 
kreślnej — wykładowca 
Tel. 637-29.

Sprzedam tapczan i stół. ! 
Kosińskiego 7 m. 5. 255g i

476-49. 1769g
Sprzedam motocykl Ja­
wa 250, 9.000 zł. Sikora — 
Czerwonak, Okrężna 1.

40 g
Sprzedam Junaka i kask 
angielski. Poznań, ul. Woj 
ska Polskiego 18'20 m. 3, 
codziennie godz. 14.30—17 

t3g
Sprzedam ogródek dział­
kowy, Dolna Wilda. Wol- 
niewicz Gwardi Ludowej
40 m. 11. 69g
Piec c. o. żeliwny 8—10 m’ 
korzystnie sprzedam. Szy 
mankiewicz, Żabikowo, 
Traugutta 14. T3g
'Sprzedam "Wózek głębo­
ki. dziecięcy. Henryk Ka­
miński, Poznań, ul. Dą­
browskiego 33 m. 9. 31g
Fotel ginekologiczny, 1- 
drzwiowa szafę lekarską 
do narzędzi, kozetkę me­
talową, wszystko w do­
brym stanie sprzedam. O- 
ferty „Prasa”. Grunwaldz 
ka 19 dla 20g.
Seter irlandzki (suka) 12

' mieś, sprzedam. Poznań,
Sprzedam szafę trzy- 
drzwiową oraz kombino­
waną 2-drzwiową. Ul. Sa-
perska 8 B m. 11. 420g
Wózki dziecięce. różne 
modele, wielki wybór — 
poleca Brzozowska, Po­
znań, Czerwonej Armii 
10. 49922?
Sprzedam piec c. o. że­
liwny. Poznań, ul. Koło­
brzeska 32 w godz. 12—16.

145g
Sprzedam wózek głęboki. 
Poznań, ul. Szamarzew
skiego 32 m. 20. 120g
Sprzedam prasę kolanko­
wa, nacisk 25 t. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
rila J27g.
Sprzedam nowy akorde-
on Weltmeister. 
wskaże „Prasa”,
waldzka 19 dla 186g.

Adres 
Grun-

Maszynę walizkową do 
pisania Erika sprzedam 
Oferty „Prasa”. Grun 
waldzka 19 dla 173g.

ul. Fredry 2 m. 4. 30 g
Sprzedam większą ilość 
okrąglaków, nadających 
się na budulec. Adres 
wskaże „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 1l7g.
Tokarkę zegarmistrzow­
ską sprzedam. Jaworowa 
34 m. 5, pó południu.

125g
Motocykle MZ 250’1
WFM, stan bardzo dobry 
sprzedam. Gwardii Ludo-
wej 19 m. 31. 132g
Sprzedam tanio wiertar­
kę dużą, maszynę do siat 
ki. motorower Komar. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 57g.

(B Samochody
Do Volkswagena sprze­
dam tapicerkę przednią, 
oś. błotniki przednie.' ra­
dio, silnik w częściach i 
inne. Oborniki, Marcin­
kowskiego 3, tel. 529, do
godz. 15. 49940g

W dniu 10 marca 1971 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św„ nasz ukochany mąż, ojciec, 
teść 1 dziadek, przeżywszy lat 81

LUDWIK OBST
emeryt PKP

Pogrzeb odbedzle się w sobotę, dnia 13 bm. 
o godz. 12 na cmentarzu Miłostowo (GłownaL

o czym zawiadamia

Poznań, Madalińskiego 5 m. 15.

rodzina
1741?

W dniu 9 marca 1971 roku odszedł odI nas a 
zawsze po ciężkiej chorobie mój niezapomniany 
mąż, troskliwy i dobry ojciec, brat 1 wuj, sp.

ROMAN NOWAK
kpt w stanie spoczynku, odznaczony Srebrnym 
Krzyżem Zasługi z Mieczami, Krzyzem wadecz 
nych, Krzyżem Partyzanckim 1 Medalem 
Warszawę.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. 
o godz. 11.10 na cmentarzu gorczynskim.

W ciężkim smutku pogrążone
żona z synem i rodzina

1840g

Wirówki

skiego 41.

I, tel. 593-72.

Poznaniu, ulica Sowińskiego nr 29 ■— barak nr 14 
PRZYJMUJE NA ROK BIEŻĄCY 

od przedsiębiorstw i instytucji państwowych 

zlecenia na wykonanie:
USŁUG PRZEMYSŁOWYCH w zakresie SZYCIA 
ODZIEŻY OCHRONNEJ;
WORKÓW z FOLII „estrofol” o różnych rozmiarach 
(grubość folii 0,019-0,026 mm), nadających się do opa­
kowania wyrobów odzieżowych, dziewiarskich i innych.

Zlecenia przyjmuje i udziela bliższych informacji Dział Zby­
tu Spółdzielni, tel. 670-043, 670-044. KU25

POZNAŃSKIE ZAKŁADY OPON SAMOCHODOWYCH 
„STOMIL”, Poznań, ul. Starołęcka 18

OFERUJĄ DO NATYCHMIASTOWEJ SPRZEDAŻY
ODPADY GUMOWE nadające się do przerobu w war­
sztatach wulkanizacyjnych, jak również do opalania 
szklarni, pieców piekarskich, pieców centralnego ogrze­
wania oraz do opalania parowników w rolnictwie Itp.

Cena dla warsztatów wulkanizacyjnych wynosi 85,— zł za 100 kg, 
cena dla odbiorów, którzy odpady nabywać będą dla celów opa 
łowych — 100,— zł za tonę. Sprzedaży dokonuje Dział Zaopatrzenia 
tut. zakładów raz w tygodniu w czwartki pok. 218, teł. 700-21, w. 461.
______________________________ K1545

Volvo 144, katera cztero­
drzwiowa, minimalnym 
przebiegu, sprzedam. Pro 
mienista 95 m. 24. 179g
Sprzedam Warszawę 224, 
mały przebieg, produkcja 
1970. Oferty z podaniem
ceny „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 49905g.
Sprzedam silnik VW 1200 
na chodzie, w dobrym 
stanie. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 49945g
Sprzedam Syrenę 103, w 
dobrym stanie. Adres Ste 
fan Tomczak, Żabno 
pow. Śrem. 49953g
Syrenę 104 w bardzo do­
brym stanie sprzedam. 
Wągrowiec, Krasickiego 
18 m. 5. 62g
Sprzedam Opel Olimpia 
górnozaworowy, przebu­
dowane nadwozie, części 
zamienne, stan dobry, Lu 
boń 1, Tuwima 12. 50g

Syrenę 103 sprzedam. O- 
siedle Piastowskie 52 m.
27. Tńg
Syrenę 103, stan dobry — 
sprzedam. Poznań, ul. Lu 
kaszewicza 29a m. 12.

______________________ 79?
Star 21 z silnikiem 25 — 
sprzedam lub zamienię 
na Warszawę. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
123g.

Lokale
Samotny z wyższym wy­
kształceniem, rencista po 
szukuje pokoju u kultu­
ralnej osoby, chętnie na 
peryferiach. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
49742g.
Kupię mieszkanie włas­
nościowe 2 pokoje, kuch 
nia w Poznaniu. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 49828g.
Wynajmę zaraz samodzie1 
ny pokój z wygodami, 
wyłącznie w centrum. O- 
ferty „Prasa" Grunwaldz 
ka 19 dla 397g.
Odstąpię pokój małżeń­
stwu, centrum. Płatne z 
góry. Adres wskaże „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
49962g.
Mieszkanie własnościowe 
3-pokojowe, śródmieście 
Poznania, lub parter wil­
li kupię. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 19g.
Wydzierżawię w centrum 
lokal 72 m‘, nadający się 
na warsztat. Wiadomość: 
Kwiatowa 14 m. 3.

49848g
Zamienię mieszkanie 4- 
pokojowe w nowym bu­
downictwie (centralne, te 
lefon), na dwa mniejsze 
samodzielne o zbliżonym 
standardzie. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
66g.

Pokój jednoosobowy od
IV. wynajmę. Ul.

Wawrzyńca 18 m. 6, do­
mek w ogrodzie. 49839g

Sprzedam 4 ha ziemi, 4 
km od granicy miasta Po 
znania. Telefon 435-27.

49960g
Duży pokój, kuchnia i ła 
zienka, wspólny korytarz 
zamienię na pokój samo­
dzielny również Puszczy 
kowo. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 71g.
Pokój studentom wynaj­
mę. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
97g.
Pani, pracownik Uniwer­
sytetu, członek Spółdziel 
ni mieszkaniowej, poszu 
kuje pokoju sublokator­
skiego, najchętniej dziel 
nica Grunwald. Oferty 
, Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 99g.
Panienkom pokój wynaj­
mę. Promienista 69 po 16.

I04g
Spółdzielcze, pokój, kuch

płe, 
lica 
nię 
sze.

35 m*. słoneczne, cie- 
wysoki parter, oko- 
„Prasowej” — żarnie 
na takie samo więk-
Oferty „Prasa” —

Grunwaldzka 19 dla 152g

Parcelę budowlaną w do­
brym punkcie, sprzedam. 
Pośrednictwo wykluczo­
ne. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 49988g.

Kupię dom do wykończę 
nia przy Ogrodzie Bota­
nicznym lub parcelę. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 49909g.

Kupię domek, Poznaniu 
lub okolicy, do 200.000 zł. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 94g.
Sprzedam 75 arów ziemi 
pół ogrodnictwa, 2 dział­
ki 7-arowe z prawem bu­
dowy, w Stęszewie, blis­
ko Poznania. Zgłoszenia: 
Zygmunt Płatek, Piecha- 
nin, p-ta Czempiń, pow. 
Kościan. 35g
Kupię domek wolny lub 
budynek gospodarczy do 
100 tys. zł. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
49903g.

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Handlu Opałem 
i Materiałami Budowlanymi w Poznaniu 

przypomina mieszkańcom, że biura opałowe 
DOKONUJĄ SPRZEDAŻY

CAŁOROCZNEGO PRZYDZIAŁU OPAŁU
tyfe 15 kwietnia br.

Prosimy nie zwlekać z zakupem.
Obecnie składy realizują zamówienia w skróconym terminie.

M1318

naprawiani.
dorabiam części zamien­
ne, wysyłam za pobra­
niem pocztowym. Pa­
włowski, dawniej Buch­
wald, Poznań, Ogrodowa

Pracownicy poszukiwani

49667g

Rozpręźacze do nart oraz 
narożniki ochronne dc 
ścian — wykonuję. Siko>-

49851g

Matrymonialne
Lekarz, kawaler, przy­
stojny, dobrze sytuowa­
ny, pozna sympatyczną, 
bezdzietną lekarkę den­
tystkę do lat 42. Cel ma­
trymonialny. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 170g.
Kawaler z wyższym wy­
kształceniem pozna pan­
nę do lat 26, cel matry­
monialny, fotografia mi­
le widziana. Zwrot i dys 
krecja zapewnione. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 56g.

Panna, lat 34, domator- 
ka, materialnie niezależ­
na z mieszkaniem, pozna 
kawalera, co najmniej ze 
średnim wykształceniem 
do lat 40. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 70g.
Kawaler, przystojny, wy­
kształcony, na wyższym 
stanowisku, dobrze sytuo 
wany, poślubi zgrabną, 
wykształconą bezdzietną 
panią do lat 44. Oferty 
tylko z podaniem adresu 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 96g.

Poznam panią, wdowę, lat 
30—35, wzrostu 1,55 m z 
dzieckiem, chętnie ekspe­
dientkę, mieszkaniem Pc 
znaniu. Cel matrymoniał 
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 131g.

Wdowiec na rencie z mie 
szkaniem, pozna panią. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 212g.

WOJEWÓDZKI ZAKŁAD URZĄDZEŃ POŻARNICZYCH 
ZWIĄZKU OSP 

Poznań, ul. Kantaka 4
przyjmie do wykonania
JESZCZE W PIERWSZYM PÓŁROCZU 1971 R. ZLECENIA NA! 

malowanie ogniochronne drewna, konstrukcji łatwo­
palnych i materiałów drewnopochodnych oraz impre­
gnację tkanin środkami ogniochronnymi.

Zlecenia należy kierować pod adresem: Poznań, ul. Kantaka 4. 
Bliższe informacje uzyskać można pod nr tel. 527-10.

___-■ ______________ ________________K1390

Nieruchomości
Willa, wolnostojąca, wy­
łączona, sześciopokojowa, 
kuchnia, łazienka, cen­
tralne, garaż, Jeżyce — 
750.000 złotych: willa pię- 
ciopokojowa, kuchnia, ła­
zienka, centralne, garaż. 
Dębiec — 550.000; dom su 
rowym stanie, pięciopo- 
kojowy. kuchnia, łazien­
ka, Dębiec-Swierczewo — 
220.000, wpłaty 160.000, resz 
ta hipoteka bankowa; po­
łowa willi trzypokojowa, 
kuchnia, łazienka, cen­
tralne, 2.000 m’ ogrodu — 
260.000, sprzeda Nowak. 
Poznań, Wyspiańskiego 16.

1554g

Sprzedam
działkę

3-morgowa
(uprawa, ogrod-

nictwoj pod Poznaniem.
Oferty 
waldzka

„Prasa”, Grun- 
19 dla 80g.

Sprzedam 0,5 ha ziemi w 
Szczepankowie, bardzo 
dobre położenie, nadają­
ce się pod budowę szklar 
ni, cena 150.000 zł. Roman 
Jarczak, Poznań 25, ul 
Skibowa 9 m. 1. 36g

Po ciężkiej chorobie zmarł w dniu 10 marca 
1971 r„ opatrzony Sakramentami św., mój naj­
ukochańszy mąż, najlepszy ojciec, teść i dzia­
dek, przeżywszy lat 72, śp.

WACŁAW SODKIEWICZ
kawaler Virtuti Militari

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. 
o godz. 14 na cmentarzu sołackim przy ulicy 
Lutyckiej,

o czym z głębokim żalem zawiadamiają
żona i rodzina

Poznań, Racjonalizatorów 9 m. 3. 1779g

tW dniu 10 marca 1971 r. zmarł. opatrzony 
Sakramentami św., nasz najdroższy maź. 

ojciec, dziadek, teść, brat, szwagier i wujek, śp.

Pogrzeb 
o godz. 16 
tyckiej,

WINCENTY SZAJ 
powstaniec wielkopolski 

odbędzie się w sobotę, dnia 13 
na cmentarzu sołackim przy ul.

o czym zawiadamia w głębokim smutku 
grążona

Poznań, ul. Litewska 12.

Sprzedani działkę ogrc-
dową 3.593 m!.
wskaże „Prasa”, 
waldzka 19 dla 65g.

Adres
Grun-

© Zguby S Różne
Zgubiono rękawiczkę ba­
ranią na ul. Sokoła. Nos- 
kowicz, Obornicka 135 m.

Wolna, materialnie nieza­
leżna, lat 32, wykształce­
nie wyższe, pozna pana 
o podobnych walorach, 
kulturalnego, do lat 42. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 135g.

4. 1690g
Magazyn 180 ms do wy­
najęcia. Chludowo, Ry­
nek 3, Markocki. 118g
Wynajmę garaż i pokój 
nieumeblowany. Płatne 
rok z góry. Swierczewo,

Samotna, młoda, ładna 
pozna samotnego pana po 
wyżej lat 49, posiadające 
go 2 pokoje samodzielne. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 78g.

ul. Lelewela 7. 49897g
Garaż kupię, wydzierża­
wię, okolica Grochow­
skiej, Marcelińskiej. Ofer 
ty „Prasa”; Grunwaldz­
ka 19 dla 49985g.
Uszczelnianie okien i 
drzwi balkonowych taś­
mą aluminiową w miesz­
kaniach wykonuje Spół­
dzielnia „Usługa” w Po-

Kawaler, lat 40, przystoj­
ny, wzrost 169 cm, z bra­
ku znajomości pozna pan 
nę z dobrym charakte­
rem do lat 37, najchęt­
niej z mieszkaniem przy 
mieście lub z małym gos 
podarstwem. Cel matry­
monialny. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
1182p.

znaniu. Zlecenia przyj-
muje się przy ul. Głogow 
skiej 86a, tel. 643-56 w go
dżinach od 8—14. KI 543

Panna, lat 31, z prowin­
cji, dobrze sytuowana, po 
zna kawalera z gospodar 
stwem lub z zawodem. 
Cel matrymonialny. Ofet 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla U81p.

tW dniu 10 marca 1971 r. zmarła nagle, na­
maszczona Olejami św., nasza najukochań­

sza i nigdy niezapomniana mamusia i żona, 
przeżywszy lat 62

bm. 
Lu-

po-

1742g
1

I

— KIEROWNIKA DZIAŁU PRZYGOTOWANIA 
PRODUKCJI — inżynier robót sanitarnych z od­
powiednia praktyką;

— KIEROWNIKA ROBÓT SANITARNYCH — tech­
nik urządzeń sanitarnych z uprawnieniami bu­
dowlanymi i praktyką —

zatrudni zaraz Przedsiębiorstwo Robót Instalacyj- 
no-Montażowych Budownictwa Rolniczego w Po­
znaniu, ul. Pokrzywno 59 a, tel. 742-01, wewn. 66.

Dojazd autobusem nr 62 z Rataj w kierunku na 
Krzesiny.

Do pracy dowozi autobus przedsiębiorstwa. K1143
Zakład Badań Doświadczeń „Instal” - Oddział
w Poznaniu, ul. Danielaka 2, tel. 633-11, wewn. 9 —* 
zatrudni:
— INŻYNIERÓW na stanowiska kierowników zes­

połów badawczych, ze specjalnością techniki sa­
nitarnej;

— INŻYNIERA CHEMIKA na stanowisko kierowy 
nika zespołu badawczego, ze specjalnością two­
rzyw sztucznych;

— EKONOMISTÓW na stanowiska w zespole badaw­
czym, ze specjalnością analiz ekonomicznych.

Pożądana znajomość języków obcych. Warunki do 
omówienia. Zgłoszenia pisemne należy kierować pod
adresem j. w. K1462
Potrzebny zaraz na terenie m. Poznania — 

KIEROWNIK Działu Zaopatrzenia. Wymagane 
wykształcenie średnie lub wyższe oraz długo­
letni staż pracy w przemyśle metalowym, na 
stanowisku kierowniczym.

Oferty pisemne należy składać pod adresem Biuro 
Ogłoszeń RSW „Prasa”, Poznań, Grunwaldzka 19 
ula K1438.

Zaoczne Studium Geografii
dla Pracujących

Uniwersytet im. Adama Mickiewcza w Poznaniu 
INFORMUJE, że 

przyjmuje zgłoszenia kandydatów 
na pierwszy rok studiów zaocznych 

GEOGRAFII.
Po trzecim roku studiów istnieje możliwość 
specjalizacji w zakresie geografii fizycznej, 
ekonomicznej lub regionalnej.

Zgłoszenia należy przesłać do dnia 15 kwiet­
nia 1971 r. pod adresem: Zaoczne Studium Geo­
grafii UAM Poznań, Al. Stalingradzka 1.

 K1430

Zakłady Naprawcze Taboru Kolejowego im. 2 Armii 
Wojska Polskiego w Poznaniu, ul. Robocza 4 — za­
trudnią natychmiast:

— KANDYDATÓW do straży zakładowej uzbrojo­
nej na pełen etat — oraz

— PORTIERÓW na pełen lub pół etatu w Wy­
dziale Poznań-Franowo.
Praca stała.

Wynagrodzenie jakie obowiązuje w przedsiębior­
stwach przemysłowych plus świadczenia przysługu­
jące pracownikom PKP.

Zgłoszenia przyjmują Zakłady Naprawcze Taboru 
Kolejowego im. 2 Armii WP w Poznaniu, ul. Ro-
boczą 4 — Dział Kadr, pokój 12.
PKP - Oddział Drogowy w Poznaniu

K1538
zatrudni

PRACOWNIKÓW w przypadku opadów śnież­
nych do akcji odśnieżania.

Wynagrodzenie za faktycznie wykonaną pracę 
w wysokości:

— na stacjach pozaklasowych, I klasy, rozrządo­
wych, głównych i pomocniczych oraz na sta­
cjach przeładunkowych — 10,50 zł;

— na pozostałych stacjach i szlakach — 7,40 zł; 
za każdą godzinę pracy.

Ponadto pracownicy w określonych zarządzeniami 
warunkach mogą otrzymać dodatek mrozowy w wy­
sokości 1,50 zł za godzinę, dodatek nocny — 4 zł za 
noc oraz bezpłatny posiłek.

W tych wypadkach z pracownikami zostaną za­
warte indywidualne umowy zlecenia o pracę.

Z uwagi na ważność zagadnienia apeluje się do 
Społeczeństwa o pomoc w tym zakresie.

Zgłoszenia — Oddział Drogowy, Dworzec Główny, 
Odcinki Drogowe węzła poznańskiego oraz Odcinki
Dołożone na linii Poznań — Kutno. K1670

tDnia 9 marca 1971 r. po krótkich lecz cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 

św. zakończył swoje pracowite i ofiarne życie 
nasz najdroższy mąż, ojciec i dziadek

JAN SZYMKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. 

o godz. 10.15 na cmentarzu junikowskim.
W ciężkim smutku pogrążeni

żona, córki, synowie, synowa i wnuki
Poznań, Promienista 81 m. 1. 1714g

1S

WIKTORIA NOWICKA
z domu NOWICKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. 
o godz. 11 w Połajewie.

W głębokim smutku pogrążeni 
mąż, dzieci i rodzina

tW dniu 10 marca 1971 r. po długich cierpie­
niach zasnęła w Bogu, namaszczona Oleja­

mi św., moja najdroższa żona, kuzynka, ciocia 
i przyjaciółka, śp.

HELENA DRZYMAŁA
z d. DEKIELIŃSKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. 
o godz. 11.40 na cmentarzu junikowskim.

Stroskany
mąż z rodziną

Polna 12 m. 10. 1748R

+ W dniu 10 marca 1971 r. zmarł, przeżywszy 
lat 70

Piotrowo, pow. Oborniki. 1817g JÓZEF TORKA

tW dniu 10 marca 1971 r. zakończyła w Bogu 
pełne poświęcenia i pracowite życie, pc 

krótkich lecz ciężkich cierpieniach najukochań­
sza i najtroskliwsza żona, mamusia i teścio­
wa, śp.

JADWIGA SZELLER
z domu GŁOWIŃSKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. 
o godz. 12.15 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony 
mąż z dziećmi i rodziną

Poznań, ul. Szamarzewskiego 32 m. 17. 1778g
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• Telefony: 611-21 łączy wszystkie działy. Redaktor naczelnv 657-76. Zastępca red. naczelnego 457-18 Sekretarz redakcji 649-85 ?i 
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POZNAŃ Grunwaldzka 1°

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. 
o godz. 11.05 na cmentarzu junikowskim.

W żalu pozostają
córki, synowie, synowa, rodzlnł 
i grono przyjaciół

17643

tDnia 9 marca 1971 r. zmarła w Bogu po krót­
kiej chorobie drogi przyjaciel życia, prze­

żywszy lat 73

PELAGIA MILEWSKA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. 

o godz. 10.50 na cmentarzu górczyńskim,
o czym zawiadamia

Lupińska z córkami
Poznań, ul. Chudoby 7. 1794g
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Słońce: 6.14—17.51

Poprawa warunków pracy

Powoli lecz systematycznie
TEATJIY

POLSKI — g. 19 „Kordian”; 
NOWY — nieczynny; OPERA — 
g. 19 „Pavana na śmierć Infant­
ki”. „Divertiniento”. „Cudowny 
Mandaryn” (wieczór baletowy); 
OPERETKA — g. 19 „Dania od 
Maxima”; MARCINEK — g. 17 
„Tymoteusz Ma jsterklepka”.

KINO DOBRYCH FILMÓW MU­
ZA — g. 10. 12.30, 15 „Prawda
przeciw prawdzie” (USA 16 .), g. 
17.30. 20 „Ucieczka w kajdanach 
(USA 14 .); APOLLO — nieczyn­
ne: BAŁTYK — g. 10, 12.30. 15.30 
„100 karabinów” (USA 16 .). g. 18, 
20.15 „Pejzaż z bohaterem” (poi. 
16 1.); CZTERNASTKA — g. 10, 
12.30. 15.30. 18, 20.15 „Fraulein
doktor” (jug. 18 1.): GONG — g. 10, 
12.15. 16, 18.15, 20.30 „Topkapi
(USA 16 1.); GRUNWALD — g- 
17 „Kniaź i Tatarzy” (bułg. 14 1.), 
g. 19.30 ..Różowa pantera” (ang. 
16 1.): GWIAZDA — g. 10, 12, 14, 
16 „Popierajcie swego szeryfa ’ 
(USA 11 1.). g. 18. 20.15 „Życie, 
miłość, śmierć” (franc. 18 1.): 
KOSMOS — g. 17. 19.30 „Dansing 
w kwaterze Hitlera” (poi. 18 1.): 
MALTA — g. 16 „Wielki waż 
Chingachgook” (NRD 11 1). g- 18. 
20 „Księżniczka” (szwedz. 18 1.); 
MINIATURKA — g. 15.30 „Wuja- 
szek czarodziej” (weg 11 6-
17.30. 19.30 „Buntownik bez powo­
du” (USA 16 1.): OLIMPIA — g. 20 
„Winnetou w Dolinie Śmierci” 
(jug 14 1.); OSIEDLE — g. 17, 19.30 
„Walet karowy” (USA 14 1.); PAN 
CERNIAK — g. 17.30, 20 „Popieraj 
cie swego szeryfa” (USA 11 1): 
PAŁACOWE — g. 12.30. 17.30 „Pan 
Dodek” (nol. 11 1.). g. 15.30 „Elza 
z afrykańskiego buszu” (magazyn 
przyrodniczy), g. 20 „Zbieg z 
Alcatraz” (USA 18 1.)’ PRZYJAŹŃ 
— nieczynne: RTALTO — g. 10,, 
12.30. 15.30, 13. 20.15 „Opowieść do 
poduszki” (USA 16 1.): RUSAŁKA 
(Swarzędz) — g. 15. 17. 19.30 „Po­
goń za Adamem” (poi. 14 1Ą: 
SCALA — g. If. 18. 20 „Piękność 
dnia” (franc. 18 1.): TĘCZA — g. 
15.30, 17.30 „inwazja potworów” 
(1ap. 11 1.), g. 19.30 ..Grek Zorba” 
(USA 16 !.)• WARTA — g. 10, 12.30, 
15. 17.30 ..Shalako” (nng 14 1.), g. 
19.30 PKF UR 7MS (seans zamknie 
ty): WCZASOWICZ (Puszczykowo) 
— g. 15. 19.15 „Lokis” (poi. 14 1A. 
g. 17 „Życie, miłość, śmierć” 
(franc. 18 l,.); WILDA — g. 10, 
12.30. 15. 17.30. 20 „Isadora” (ang. 
16 1.): WŁÓKNIARZ (Steszew) — 
g. 18 „Niebo nad głowa” (franc. 
14 1.): WRZOS (Luboń) — nieczvn 
no: WRZOS (Mosina) g. 17 19.15 
„Ruchomy cel” (USA 16 l.); FOTO 
PLASTIKON — e. 12—20 „Wypra­
wa w góry Hindukusz”.

KONCERTY
AULA UAM — S. 19.30 — Kon­

cert symfoniczny; dvrvgent — Fe­
dro ignacio Calderon (Argentyna), 
solista — Zbigniew Słowik — 
skrzypce.

Interna, chirurgia ogólna, laryn 
gologia — Szpital Miejski im. Ra- 
szei. ul. Mickiewicza 2, tel. 472-51.

Okulistyka, neurologia — Szpital 
Miejski im. strusia, ul. Walki Mło 
dych 7. tel. 511-11.

Psychiatria — Klinika Psychia­
tryczna. uL Szpitalna 29(33, tel. 
♦44-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł­
mońskiego 20). Wypadki uliczne, 
tel. 99: riaełe zachorowania w do­
mu tel. 666-66: dla m. Poznania 
porady lekarskie, tel. 637-35: ood-< 
stacje: ul Kórnicka 6. Bukowa 8 
i Ueorv 18 — cała dobę: dla pow. 
poznańskiego (ul. Kościuszki 103), 
teł. 566-66. Podstacje w Luboniu, 
tel 99: w Swarzędzu, tel. 209 — 
czynne cała dobę.

Ambulatoria: internistyczne ful. 
Chełmońskiego 20) — czynne cała 
dobę: pediatryczne (ul. Chełmoń­
skiego 20) g. 18—23. niedz. i świę­
ta — g. 8—23: stomatologiczne (ul. 
Chełmońskiego 20) — czynne od 
18—7. w niedziele 1 święta cała do­
bę: chirurgiczne I — ul. Kórnic­
ka 8. tel. 707-19 — cała dobę: chi­
rurgiczne II — ul. Kasprzaka K. 
tel. 623-55 — cała dobę.

Punkty nomocv wieczorowej w 
godz. 13—23. niedz. 1 święta g. 18— 
22: Grunwald (Kasorzaka 16. tel. 
664-26): Jeżyce (Mickiewicza 31. 
tel. 420-37): Stare Miasto (Garba- 
rv 6 tel. 543-95): Nowe Miasto 
(Kórnicka 8 tel. 718-32): Wilda 
(Dzierżyńskiego 149. tel 318-56). 
Zgłoszenia wizyt w stacji PR. tel. 
666-66.

Telefon Zaufania nr 586-87 
dyżuruje lekarz psychiatra lub 
psycholog (czynny cała dobę). Nr 
522-51. porady nrawne w zakresie 
snraw rodzinnych. alkoholizmu 
ora? chorób wenerycznych.

Porady przeciwalkoholowe, tel. 
538-18. dvżurv informacyjne w dni 
powszednie — g. 8—19.

Anteki: al Marcinkowskiego 11. 
Główna 69. Kórnicka 24 (dyżur noc 
nv).

Miejska Lecznica dla Zwierzał: 
ul. Grunwaldzka 249. tel/ 67-24-14 
od 8—21. w nocv nagłe wypadki.

PIĄTEK — PROGRAM I: Fala 
1322 m: 8.05 Pięć minnt o gospo­
darce: 8.10 Mozaika muzyczna: 8-44 
W kilku taktach, w kilku sło­
wach: 9 Dla kl. V (przyroda) „Fa­
bryka próchnicy” — iłuch.: 9.20 
Dla przedszkoli: Wielkopolski „kła 
niany” — aud. słowno-muzyczna;
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W połowie stycznia br. w 20 zakładach pracy Poznania 
odbyły się spotkania aktywu gospodarczego i społeczno-po­
litycznego z przedstawicielami prezydiów RN Poznania i 
DRN oraz WKZZ. Dyskutowano na tych zebraniach pro­
blemy związane z bezpieczeństwem i warunkami pracy 
oraz socjalno-bytowymi załóg. Jak wygląda realizacja wy­
suniętych podczas tych spotkań wniosków i postulatów? Z 
takim pytaniem zwróciliśmy się do przewodniczących rad 
zakładowych kilku zakładów.
Wnioski dotyczyły spraw 

dużych i małych. W Poznań­
skich Zakładach Elektrotech­
nicznych „Alco” załoga postu 
lowała m. in. usprawnienie 
wydawania odzieży ochronnej, 
zaopatrzenie kobiet w obuwie 
ortopedyczne, zakup rękawic 
gumowych, elektrycznego 
grzejnika do wody, umywalki 
itp. Te drobne w zasadzie, ale 
dowodzące pewnych zanied­
bań, sprawy zostały szybko za 
łatwione. W sumie wpłynęło 
tu 195 wniosków, z których 
zakwalifikowano i ujęto w 
planach do realizacji 159. Do­
tyczą m. in. ciepłej wody, po­
prawy wentylacji, pomieszczeń 
na szatnie, zakupienia odpo­
wiednich wózków transporto­
wych itp. Ich realizacja wyma 
ga dłuższego czasu. Na wczo­
rajszym KSR dokonano ich 
ponownego przeglądu i za­
twierdzono plan realizacji. 
Wnioski w rodzaju utworzenia 
damskiego punktu fryzjerskie 
go w zakładzie uznano za nie­
realne.

Część wniosków dotyczyła 
spraw dojazdu do pracy — po­
stulowano wcześniejsze uru­
chamianie autobusów z pętli 
na Dębcu. Podobny postulat 
wysunęła załoga Zakładów 
Przemysłu Gumowego „Sto­
mil”. W (nie każdą) sobotę za

Ei=iBi=^aa
Komenda Wojewódzka MO poin­

formowała o 8 wczorajszych wy­
padkach na drogach Wielkopolski. 
Poważniejsze z nich:
• W pobliżu Smiłowa, pow. Go­

styń, wpadła pod samochód „War­
szawa”, usiłuja.c przebiec przez 
jezdnię, 70-letnia E. N. Doznała 
złamań obu nóg i ręki. Przebywa 
w szpitalu w Gostyniu.
• W Kole wpadł pod autobus 

,,San“ T. S. lat 8, który wybiegł 
zza innego autobusu. Przewiezio­
no go do szpitala że złamaną no­
gą.

Podało Pogotowie Ratunkowe:
• Przy ul. Garbary znaleziono 

starszą kobietę R. K„ rencistkę, ze 
złamaniem ręki i potłuczeniami w 
wyniku napadu rabunkowego, R. 
K. przebywa w szpitalu.
• Ponadto Pogotowie poinformo 

wało wczoraj o znacznej liczbie 
złamań rąk, nóg i licznych potłu­
czeniach. Powodem są częste upad 
ki wskutek oblodzenia. Kierowcy 
samochodów i tramwajów w Poz­
naniu podczas wczorajszej śnieży­
cy i gołoledzi zachowywali daleko 
idącą ostrożność, (mb)

10.05 „Noce i dnie” — powieść; 
10.25 Koncert polskiej muz. opero­
wej: 10.50 „Choroby weneryczne 
nadal groźne”: 11 Dla szkół śred­
nich (wych. obywatelskie) „Vade- 
mecum maturzysty”; 11.20 Dedy­
kujemy II zmianie — konc.; 11.45 
Postęp w gospodarstwie domowym; 
12.25 Więcej, lepiej, taniej; 13 Dla 
kl. I—II (wych muzyczne) „Zaba­
wa w piłkę”: 13.20 Swojskie melo­
die gra Zesnół Akordeonistów T. 
Wesołowskiego: 13.40 Melodie i 
rytmy dla wszystkich; 14 Repor­
taż literacki pt. „Decyzje”: 14.20 
Konc. muz. romantycznej; 15.05 
Godzina dla dziewcząt i chłopców; 
16.05 Alfa i Omega — magazyn 
popularno-naukowy; 16.30 Popo­
łudnie z młodością; 18.05 Lista 
przebojów Studia Rytm; 18.50 Quz. 
i Aktualn.; 19.30 Koncert życzeń; 
20.30 Muzyczne pocztówki z Buda- 
nesztu: 21 Ze wsi i o wsi — z cy­
klu „25” Tuczyć czy nie tuczyć;
21.15 600 sekund z zespołem Beno­
na Hardego: 21.30 Teatr PR — Stu­
dio WTsnółczesne: „Kolo” — słuch.; 
22 Magazvn studencki; 23.10 O co 
tu chodzi?: 23.15 Konc. muz. ka­
meralnej; 0.10 Program nocny z 
Gdańska.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 10,
12.05. 15, 16. 18. 20. 23. 24, 1, 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69.74 MHz: 8.35 W muzycznym dia­
logu: 9 Muzyka w epoce baroku 
we Francji; 9.35 Z życia ZSRR; 
9.55 Kcnc. z nagrań Ork. Mandoli- 
nistów Rozgł. Łódzkiej PR: 10.25 
„Most” — fragm. pow.; 10.45 Z 
dawnej i nowej muzyki: 13 Czas 
dobrych gospodarzy; 13.15 „Minia­
tura” — opow.: 13.30 600 sekund z 
Ork. F. Pourcella; 13.40 ..Arka” — 
fragm. pow.: 14.05 Estrada kompo­
zytorów krajów zaprzyjaźnionych; 
14.25 Jan Krenz — Serenada wiej­
ska: 14.45 „Błękitna sztafeta”: 15 
Konc. z nagrań Chóru a capella 
PR i TV w Krakowie: 15.20 Z pły­
toteki rozrywkowej Polskich Na­
grań. 15.45 L. Kozubkówna — gra 
utwory forten. Debussy’ego. Rave- 
la i Szymanowskiego: 17.15 „Olej­
niczak. Dybol i Ska” aud. sport. 
E. Pacholskiego: 17.25 Pozn. kon­
cert życzeń: 17.55 Radinexnress; 
18.10 Felieton aktualny S. Kubia­
ka; 18.20 „Sonda” — dżw. przegląd 

łoga ma trudności z dosta­
niem się do śródmieścia, gdy 
wychodzi z III zmiany. Jeden 
wagon nocnego tramwaju nie 
może wszystkich pomieścić. 
Jest to odczuwalne zwłaszcza 
wtedy, gdy nie ma na zmianie 
osób dojeżdżających pocią­
giem. Załoga „Teletry” postu­
lowała przedłużenie linii „59 
bis”. W tym względzie załogi 
nie doczekały się jeszcze od­
powiedzi.

Część wniosków, jakie wysunię­
to w „Stomilu” dotyczyła spraw 
drobnych — szyb, klamek itp. Dy 
rekcja zakładu chce powołać spe 
cjalną brygadę, której zadaniem 
byłoby naprawianie na bieżąco 
wszystkich tego typu uszkodzeń. 
W końcu marca mają zapaść osta 
teczne decyzje dotyczące lokali- 
zacji na terenie zakładu punktu 
garmażeryjnego, prowadzącego 
sprzedaż po cenach detalicznych, 
jak również punktu sprzedaży to 
warów przecenionych (dla tego 
ostatniego chcą wykorzystać po­
mieszczenia, jakimi dysponuje 
zakładowy dom kultury). Od 1 
września poprawie ulegnie praca 
przedszkola, które zwiększy liczbę 
miejsc.

W Wielkopolskiej Fabryce 
Urządzeń Mechanicznych 
„Wiepofama” głównym żąda­
niem załogi było uruchomie­
nie zakładowego kiosku spo­
żywczego, prowadzącego sprze 
daż po cenach normalnych, 
bez narzutu. Kiosk taki jest 
czynny od początku lutego; z 
funduszu zakładowego wypo­
sażono go w szafy, chłodnie i 
inny potrzebny sprzęt. Trwają 
przygotowania do prac dopro­
wadzających wodę do zakła­
dowych ogródków działko­
wych. Ogródki te, istniejące 
już 15 lat, otrzymają w czerw 
cu br. wodę.

W pomieszczeniach przy ul. 
Marcelińskiej, dokąd przeniesiono 
zakład doświadczalny, wygospoda- 
rzono izbę na klub dla rencistów 
i młodzieży. Przy pomocy fundu­
szu zakładowego młodzież zagos­
podaruje go do 1 maja br. W III 
kwartale oddane zostaną szatnie 
i łaźnie dla wydziałów TM i TE. 
Wydziały te otrzymają również 
śniadalnie. Lata najbliższe przy­
niosą modernizację urządzeń so­
cjalnych na odlewni. Do rozwiąza 
nia pozostaje narastający problem 
kobiet, których w zakładzie jest 
coraz więcej, a którego urządzenia 
socjalne do potrzeb załogi kobie­
cej nie są dostosowane (nie ma 
nawet centralnych przydziałów 
butów dla kobiet).

W modernizacje urządzeń 
socjalnych rada zakładowa an 
gazuje swój fundusz zakłado­
wy. Z pobieżnej nawet anali­
zy prac wykonanych i plano-

ekonom.-spoi.: 19.15 Jeżyk angiel­
ski; 19.30 Transm. konc. symf. z 
sali Radiowego Domu Muzyki im. 
G. Fitelberga w Katowicach; 21.45 
Wiersze Ludomiły Marjańskiej; 
21.55 Mel. rozrywk.; 22.30 „Koro­
wód” — magazyn piosenki; 22.50 
Konc. Ork. PR w Łodzi; 23.30 Ryt­
my dla tanecznych par.

WIADOMOŚCI: 5.30. 6.30, 7.30, 
8.30, 9.30. 12.05, 14, 16. 19. 22, 23.50.

PROGRAM HI: UKF 66.G2 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20. 31, 41 
i 49 m: 8.05 l'ocztówka dźwiękowa 
z Budapesztu: 8.35 Muzyczna pocz­
ta UKF; 9 „W odruchu litości” — 
pow.; 9.10 Canta mondo. czyli świa 
towe przeboje po włosku; 9.30 Nasz 
rok 71; 9.45 Z sonat fortepiano­
wych W. A. Mozarta — Sonata 
F-dur; 10 Kwadrans standardów 
jazzowych; 10.15 Aud. Radia ONZ; 
10.35 Wszystko dla pań; 11.40 „Ro­
dzina Whiteoaków” — powieść; 
12.25 Koncert muzyki uniwersal­
nej; 13 Na łódzkiej antenie; 15 
Poza ..Monitorem” — mówi K. 
Małcużyński: 15.10 Tylko po rosyj­
sku; 15.35 Kwadrans ze znakiem 
zapytania; 15.50 Polskie duety ... 
jednoosobowe: 16.15 Melodie z an­
tykwariatu: 16.30 Jazz z antykwa­
riatu: 16.45 Nasz rok 71; 17.05 
Puodlibet, czyli co kto lubi; 17.30 
„W odruchu litości” — powieść; 
17.40 Pod bocianim gniazdem — 
magazyn morski; 18.15 Prognozy w 
piosence — słońce; 18.35 Non-stop 
przebojów; 19 Powieść w wyd. 
dźw. .Ocalenie”: 13.30 prognozy 
nogody w piosence — deszcz: 19.45 
Polityka dla wszystkich; 20 Multi 
instrumentaliści na pierwszy plan; 
20.25 Ilustrowany Tygodnik Roz­
rywkowy; 21.50 Znasz-li ten głos? 
— Leontyne Price: 22.08 Gwia­
zda siedmiu wieczorów — W. Na­
horny; 22.15 Trzy kwadranse jaz­
zu: 23 Niezapomniane recvtacio — 
Marian Wyrzykowski: 23.05 Kon­
cert tylko dla melomanów; 23.50 
Sniewa Pełnia Clark.

WHDOMOŚfl! 5 6 30. 7.30. 8.30, 
10.30 12.05. 15. 17. 18.30. 22.

TELEWIZJA
PIĄTEK: 9 — Dla szkół — Za­

jęcia techniczne (kl. VII): „Sil- 

wanych wynika, że zaintere­
sowanie administracji tymi 
sprawami jest zbyt małe, 
brak dotacji na sprawy socjal­
ne.

Wspomniane już wyżej 
Wielkopolskie Zakłady Tele­
techniczne „Teletra” już 
wcześniej opracowały kom­
pleksowy plan poprawy warun 
ków pracy i socjalno-byto­
wych załogi na lata 1971—75. 
Takie trudności, jak ciasnota 
pomieszczeń, brak magazy­
nów, szatni, śniadalń, zostaną 
zlikwidowane poprzez rozpo­
czętą już rozbudowę zakładu. 
Główną bolączką załogi są 
niedogrzane hale produkcyjne. 
Kotłownia daje zaniżone pa­
rametry, Miejskie Przedsię­
biorstwo Energetyki Cieplnej 
płaci z tego tytułu kary umów 
ne. Głównym postulatem za­
łogi podczas styczniowej dy­
skusji było rozwiązanie tego 
problemu, jak dotąd — nie­
zrealizowanego. Z innych — 
wymienić można porozumie- 
nfe z MKPG w sprawie par­
tycypowania zakładu w budo 
wie żłobków i przedszkoli (33 
proc, załogi stanowią kobiety). 
Pierwsze rozmowy w tej 
sprawie już przeprowadzono.

(bw)

Jan N. — Prosimy o podanie do­
kładnego adresu. Odpowiemy lis­
tem. (7)

W. C. H. — Cisza nocna w do­
mach mieszkalnych obowiązuje od 
godz. 22 do 6. (346)

L. P. — Radzimy zwrócić się do 
Wojewódzkiego Zakładu Szkolenia 
„Oświata” w Poznaniu, ul. Klasz­
torna 2. Tam otrzyma Pani do­
kładne dane o odbywających się 
kursach. (644)

TEATR

Z techniką do najmłodszych
Na przestrzeni kilku ostat­

nich sezonów bardzo zmie 
niła się premierowa publiczność 

„Marcinka". Kiedy rozpoczyna­
łem pracę recenzencką, a było 
to w roku 1963, pojawienie się w 
teatrze, na spektaklu dla naj­
młodszych, osób dorosłych by­
ło czymś niezwykłym, budzącym 
zainteresowanie całej widowni. 
Atrakcyjność propozycji scenicz­
nych tego teatru sprawiła jed­
nak, że coraz liczniej zaczynają 
sobie torować drogę na jego 
widownię także dorośli, żądni 
ściśle teatralnych już emocji. I 
im chyba tylko nowe przedsta­
wienie — „Tymoteusz Majster- 
klepka" sprawiło może pewne­
go rodzaju rozczarowanie. Tym 
razem „Marcinek" dał bowiem 
spektakl typowo dziecięcy: pro-

niki odrzutowe”; 9.30 — „Wdowa 
i kapitan” — fab. film węgier­
ski: 10.45—11.25 — „Przeoczenie” 
— film z serii: „Dr Ewa”; 11.55— 
12.25 — Wychowanie plastyczne 
(kl. VIII): „Grafika polska”; 
12.45—13.15 — Przysposobienie ob­
ronne (kl. 1—111 lic.): „Dezakty­
wacja. odkażanie i dezynfekcja”; 
14.50 — Fizyka dla nauczycieli; 
..Elementy fizyki ciała stałego” — 
cz. I; 15.20 — Politechnika TV — 
Matematyka (I rok): „Całkowa­
nie funkcji wymiernych” — cz. 
I i II; 16.30 — Dziennik; 16.40 — 
Dla dzieci — „Pan Półka i spół­
ka” oraz film „Ołowiany żołnie­
rzyk”; 17.35 — Graja orkiestry 
dete; 18.25 — Kronika Tygodnia; 
18.40 — Wszechnica TV z cyklu: 
„Nasi uczeni” — Dr Ewa Potem- 
kowska: 19.20 — Dobranoc i
Dziennik: 20 — „Przeoczenie” — 
film z serii „Dr Ewa”: 20.40 
„Kraj” — tygodnik społeczno- 
polityczny; 21.26 — Teatr TV: 
..Tak cicho, że wierzyć nie chcia 
łem” — Michał Misiorny. Reż. — 
Kazimierz Łastawiecki. Wykonaw­
cy — aktorzy scen gdańskich; 
22.30 — Dziennik: 22.50—23.55 — Po 
litechnika TV (powt.).

SOBOTA: 9.10 — „Morderca na 
zawołanie” — fab. film prod. 
NRD- 1055—11.25 — Dla szkół — 
Biologia (kl. IV lic.): „Pochodze­
nie i ewolucja człowiekowatych”; 
11.55—12.25 — Dla szkół — Zoolo­
gia (kl. VII); „Gady”: 14.45 — TV 
Kurs Rolniczy: „Wiosenne zabiegi 
agrotechniczne”: 15.20 — Film
krótkometrażowy: 16 — Mistrzo­
stwa świata w hokeju na lodzie. 
Mecz Jugosławia — Polska oraz 
fragmenty halowych mistrzostw 
Europy w lekkiej atlgtyice (Berno); 
w I przerwie ok. 16.30 — Dziennik; 
w II przerwie ok. ą7.20 — Kroni­
ka sportowa: 18.20 — „Tolo-echo”; 
19 — „Optacy” — reportaż z cy­
klu: „Spod znaku Rodła”: 19.20 — 
Dobranoc i Monitor: 20.20 — „Rnn 
da” — I program nowego cyklu 
rozrywkowego Scenariusz — J. 
Gruza i J. Fedorowicz. Wykonaw 
cy: K. Sienkiewicz. 11. Kłosowski. 
B. Łazuka. J. Ofierski. M. Stoor: 
21.50 — Dziennik: 22.05 — Wiado­
mości sportowe: 22.25 — ..Morder­
ca na zawołanie” — fab. film prod. 
NRD.

Ponowny atak zimy

Wiatry i śnieżyce
utrudniały komunikację

Wczorajsza pogoda sprawiła wiele kłopotu drogowcom. 
Przelotne opady śniegu, silne porywiste wiatry z kierunków 
północno-zachodnich o szybkości do 20 m na sek. powodo­
wały liczne zamiecie śnieżne, które w niektórych punktach 
miasta paraliżowały okresowo komunikację, utrudniały pra­
cę pługów odśnieżających.
Dwa pługi utknęły wczoraj 

w godzinach popołudniowych 
w zaspach na ul. Naramowi- 
ckiej. Do pomocy zasypanym 
pługom skierować trzeba by­
ło ciężki sprzęt, który dostar­
czył Zarząd Dróg, Mostów i 
Zieleni. Przez całą dobę trwa­
ło w MPO ostre pogotowie. 
Wszystkie jednostki, w liczbie 
15 były na trasie. W godzinach 
popołudniowych wyruszył tak­
że do akcji pług wirnikowy. 
Trzeba podkreślić dużą ofiar­
ność kierowców MPO, którzy 
pracowali po kilkanaście go­
dzin na dobę. Jeśli nie wszę­
dzie rezultaty ich pracy były 
widoczne — to tym razem nie 
wynikało to z ich winy.

Ciężkie chwile przeżywało 
MPK, gdzie notowano zakłó­
cenia w komunikacji zarówno 
tramwajowej jak i autobuso­
wej, szczególnie na peryferiach 
Poznania. Komunikacja tram­
wajowa była zwłaszcza utrud­
niona na Osiedlu Warszawskim 
i na Zawadach, gdzie torowi­
ska zasypywane były stale 
przez śnieg. Nie wszystkie 
zwrotnice na rozjazdach dzia­
łały. Do wieczora dnia wczo­
rajszego do pogotowia torowe 
go zgłoszono prawie 70 przy­
padków tego typu awarii. Czte 
ry jednostki pogotowia były 
ciągle w ruchu.

Trudna sytuacja panowała 
przed wieczorem na liniach 
autobusowych, zwłaszcza zdą­

sty, funkcjonalny i dydaktyczny. 
Pozbawiony może większych am 
bicji artystycznych, ale za to 
bardzo ciepło i serdecznie przyj 
mowany przez swą widownię.

Młody reżyser przedstawienia 
Stanisław Słomka-Rakowski nie 
wykorzystał zapewne wszystkich 
możliwości teatralnych tkwią­
cych, we wcale zabawnym tek­
ście, Jana Wilkowskiego, przygo 
tował jednak przedstawienie bar 
dzo pożyteczne z punktu widze­
nia potrzeb widowni. Duża zasłu 
ga w tym także samej sztuki, z 
powodzeniem wpajającej naj­
młodszym kult dobrej roboty, 
wykpiwającej partactwo i in­
struującej dzieci w technicznej 
obsłudze samochodu.

Głównym bohaterem tej sztu­
ki jest bowiem auto. Zepsute 
przez małe misie i naprawione 
później przez dużego mi 
sia specjalistę, przy ich 
aktywnej pomocy. Wśród wa­
lorów tego spektaklu wymienić 
należałoby jeszcze, atrakcyjną 
plastycznie (jak zawsze zresztą 
w tym teatrze) scenografię, przy 
jemną oprawę muzyczną oraz wy 
jątkowo dobrą i wyrównaną grę 
aktorów. Od tej strony spektakl 
ten (nie stawiający co prawda 
wykonawcom zbyt wygórowanych 
zadań) sprawiał bardzo korzys­
tne wrażenie. A wykonawcami 
jego są: Maria Korzeniowska, Te 
resa Gąsiorowska, Bogdan Jo- 
nas oraz reżyser spektaklu Sta­
nisław Słomka-Rakowski. W su­
mie więc całkiem udane przed­
stawienie, ale tylko dla naj­
młodszych.

O. B.

Teatr Aktora i Lalki „Marcinek”; 
„Tymoteńsz Majsterklepka”, sztu­
ka dla dzieci młodszych Jana Wil 
kowskiego w reżyserii Stanisława 
Słomki-Rakowskiego i scenografii 
Zdzisława Łosińskiego. Muzyka: 
Jerzego Miliana. Premiera 6 mar­
ca nr.

Koncert symfoniczny
Dzisiaj o godz. 19.30 w auli 

UAM odbędzie się koncert 
symfoniczny. Orkiestrą symfo­
niczną Filharmohii Poznań­
skiej dyrygować będzie po raz 
pierwszy dyrygent argentyński 
Pedro Ignacio Calderon dy­
rektor Filharmonii w Buenos 
Aires — laureat Międzynaro­
dowego Konkursu Młodych 
Dyrygentów w Nowym Jorku, 
w 1963 r. Jako solista wystąpi1 
I skrzypek naszej Filharmonii 
Zbigniew Słowik, (na) 

żających na dalekie peryferie. 
M. in. śnieżyca blokowała au­
tobusy na trasie nr 83 do Ko­
mornik oraz na linii 85 do Bie­
druska. W ciągu dnia były li­
czne spóźnienia, wynikłe X 
trudnej sytuacji na drogach. 
Największe trudności komuni­
kacyjne notowano na ulicach 
Głównej, Żeromskiego, Niesta- 
chowskiej i na trasach wyloto 
wych, szczególnie w kierunku 
Tarnowa Podgórnego.

Jak nas poinformował dy­
żurny synoptyk PIHM — po­
dobna do wczorajszej pogoda, 
przewidziana jest również na 
dzień dzisiejszy. Nastąpi jed­
nak stopniowe osłabienie opa­
dów śniegu i wiatrów, (wn)

Wieczór z „Kalewalą"
„Kalewala” to tytuł fińskie­

go eposu narodowego obejmu­
jącego w oryginale 50 runów 
(odpowiednik naszych pieśni, 
legend ludowych) i aż 23 000 
wierszy. Co roku w Finlandii 
jeden dzień poświęcony jest 
„Kalewali”, a nazywa się go 
świętem kultury fińskiej.

W miniony wtorek poznań­
ski Oddział Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko-Fińskiej i Ra 
da Okręgowa ZSP zorganizo­
wały w klubie „Od Nowa” wie 
czór, którego głównym tema­
tem był narodowy epos kraju 
tysięcy jezior. Zasadniczy re­
ferat o historii powstania 
„Kalewali” i jej miejscu w 
kulturze europejskiej wygło­
sił doc. Jerzy Bańczarowski z 
UAM. Zebrani mogli również 
usłyszeć fragmenty eposu 
ilustrowane muzyką Sibeliusa.

Ponadto o współczesnej Fin 
landii i jej roli w umacnianiu 
pokoju na naszym kontynen­
cie mówił dr Bernard Piotrow 
ski z UAM. Przygotowano 
również małą wystawę ksią­
żek autorów fińskich wyda­
nych przez Wydawnictwo Poz 
nańskie oraz plakatów i ma­
teriałów turystycznych, (ad)

Dyżury posła 
i radnych .

Dzisiaj. 12 Inn. w godz. 17—19, 
lokalu Poznańskiego Komitetu 
Frontu Jedności Narodu. Plac Ko- 
legiacki 17, pełnić będzie dyżur 
w sprawach dotyczących handlu i 
usług poseł Leon Kunys.

Również w tym samym dniu i 
tych samych godzinach dyżurować 
będą radni Rady Narodowej 
Poznania w lokalach dzielnico^ 
wych komitetów FJN. a radni 
dzielnicowych rad narodowych w 
lokalach okręgowych komitetów 
FJN.

Bliższych informacji na temat 
dyżurów udziela Poznański Ko­
mitet FJN. Plac Kolegiacki 17, 
pck. 126 (tel. 538-62). (na)

INFORMUJEMY
Klub Miłośników Archeologii 

przy Muzeum Archeologicznym 
zaprasza członków i sympatyków 
na zebranie sprawozdawczo-wy­
borcze dzisiaj o godz. 17 do sali 
przy ul. Wodnej 27. W programie 
prelekcja pt. „Sztuka romańska 
w Polsce”.

Zebranie plenarne członków 
ZBoWiD Koło Kolejarzy przy 
DOKP odbędzie się dzisiaj o godz. 
17 w sekretariacie przy ul. Dwór 
cowej 1.

VI koncert z cyklu przeznaczo­
nego dla słuchaczy koncertów 
„Pro Sinfonica” I stopnia odbę­
dzie sie w auli UAM w sobotę, 
13 bm. o godz. 17. Tytuł koncer­
tu: „Co to jest forma w muzyce?”* 
Słowo wiążące S. Kulczyński.

Kolejny „Magazyn Przyrodni­
czy”, organizowany nrzez Ligę 
Ochrony Przyrody, odbędzie się w 
Pałacu Kultury dzisiaj o godz. 
15.30. W programie film pt. „Elza 
z afrvkańskiego huszu” oraz pre­
lekcja dr. B. Dziabaszewskiego 
pt. ..Czy lew jest królem zwie­
rząt”.

Na wieczór rozrywkowy pt. 
„Kwiatek dla Pań” zaprasza Osie 
dlowy Dom Kultury „Wierzbak” 
przy ul. Wojska Polskiego 6/8 dzi­
siaj o godz. 8. Prowadzi aktorka 
Teatru Polskiego — Jadwiga Żyw 
czak.

Na prelekcje .7. Szczenskiej pt. 
„Warsztat artystyczny Janiny Ko­
nińskiej” zaprasza dzisiaj o godz. 
8 filia Biblioteki Miejskiej przy 
ul. Lodowej 4.

W Auli Collegium Chomicum. 
Poznań, ul. Grunwaldzka 6, od­
będzie sie 14 hm o godz. 11 akcja 
..Drzwi otwartych” na Wydziale 
Matematyki. Fizyki i Chemii Uni- 
wersvtetu im. Adama Mickiewicza. 
W olanie — krótkie omówienie 
Struktury studiów na poszczegól­
nych kierunkach oraz zwiedzanie


